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Kraków , 9 lu tego.
S łalią  stroną ryszystkicli d-otyichcztisowyifli 

rząd ów  b y ło  to, że nie p róbow a ły  nawet, pro
w adz ić  S. jiiiu  i k ierować je g o  pracam i według 
pow nego rzeczow ego  planu. W sku tek  tego  
Sejm chadzał p izew ażn ie  samopai?. R obd  to 
i  tam to, n ie troszcząc się ani o log iczną k o le j
ność tyr-h robót, ami o ich w ew n ętrzn y  w za jem 
n y  zw iązek . Jeże li rząd w ystępow a ł w obec 
feąjmiu —  tio już tio jako uczeń, k tó ry  m a od 
niamczyioiiokt wysłuchać pochw ały, częście j zaś 
nagany, ju ż to  jak o  rzeczoznaw ca, k tó rego  się 
słucha, a  potem  sw oje dalsze robi.

T ak i stan rze c zy  odb ija ł się fatalnSo zarów no 
n a  rządzie, ja k  na Sejmie,, przedeiwszystkiom  
jedn ak  nai państw ie. Uiściło s ię tu  w zięc ie  przez 
poprzedn ie rządy  na sfórjlo f ik c ji talk zw . »su- 
w erennośoi* Sejmu, k tó ry  dzięk i temu atrybu
towi! m ógł rzekom o robić. 00 mu się podobało. 
W ed łu g  konstytucji, obecuemju Sejm ow i ten 
szumny tytu ł suwerennego już na sziczęście nie 
służy. Nile m a w iec m iejsca na żadne zaciem 
n ian ie tegio elemeni.rrn.eigoi faktu , żet Sejm  jest 
na to, aby  swiobodule j, wiedług sw ego uznania 
uchwalał ustawy;" ate w  taldm  porządku i w 
takich przedm iotach, k tó re  w skaże mu rząd.

T ę  prostą p raw dę zcisslosował po raz p ierw 
s zy  obecny prem jar jem. feikoński, zw racając 
s ię  z  dwoma, pisimamii do m arszałka Sejmu. W  
jednem  z tych  pism ■wyliczył sprawy, w  k tó 
rych dom aga,Is ię  dBiialałmo-ści 'iwbawodaawozej 
Sejmu, tudzież poda ł iicli ko le jn e  na,stępst,wo 
wiadłe .stopnia w ażności i  pilności. IV  drągiem  
zaś określił sw o je  stanow isko w obęc różnych  
dotychczasow ych  p rak tyk  se jm ow ych  i  posel
skich.

M am y tu do czyn ien ia  z  pod jętą  po raz 
p ierw szy  próbą ce low ego  pok ierow ania praca
m i Seim u przoz rząd. Jenerał S ikorski w y licza  
szczegó łow o  spraw y, w  k tórych  ja k o  szef rzą- 
diu chce m ieć ustatwy sejm owe, zarazeim zaś 
poda je  porządek  tych  spralw. P od  tym  w zg lę 
dom d z ie li je  na czte ry  grupy. I>o p ierw szej 
za licza  ustaw y skarbow e i gospodarcze, w ięc 
podatk i nowe i o rgan izac ję  przedsiębiorstw  
państw ow ych , jaik ko la je, p oczty  SfcpJ P a le j 
wjTEflienioma jest ważna ustawa o  ochronie 
wła;az paiistw iawych i  ładlu publicznego, tu- 
dzfoż n iek tóre p r z^ ć s y  adm in istracyjno1. —  
Wiiieszcuo siprawai uposiażoniiai u izęd n ik ów  i 
p rzeprow adzen ie u staw y agrarnej stanowią 
dw ą pozostało punkty te j pi&ąwszej grupy za
dań ustaw odaw czych  d la  Sejmu, k tóro  jon. Si- 
korsk  pragnie m ieć rozw iązano jełszceo w  c ią 
gu  obecnej sesji zim ow ej. W  następnej grupie, 
p rzeznaczonej dla: sesji wioisemnej, um ieszcza 
j  ?m. Sikiftnski sp raw y takie, jak  us/Ława o  urzą
dzeniu gm in o samorz-ądzib powiatJctwym, w o 
jew ódzk im  i  rniejiskilm, tudzież urządzenie i po
dzia ł adm inistracji i^ańsiwowiaj, Iz b y  handlo
w e, przeunydown i ' rękodziotaicze.

P ism o premjerai m ów i jeszcze  o dwóch dal
szych grupach, 'obejm ujących spraw y w ojska i 
obrony państwia, tudzież kwcistję p rzystosow a
nia istm iejącego usitaiwodaWstwa do postano
w ień  koaistyitiUicji. A le  g ru py  te sam rząd  p rze
suwa do dalszych okresów  tegoroczn ej kam 
pan ii ustaw odaw czej.

Jaikkoiwirdc przed łożen ie przez rząd  tak ie
g o  jadłospisu Sejm ow i stanow i now ość w  do- 
tychczaisiow&j praktyce, to jedn ak  należy p rzy 
puszczać, że  w iększość stronn ictw  sejm owych 
n ie  sp łoszy  sl/ę tą nowością, ląc-z u zn aw szy "je j 
ca łkow itą  racjoaialnoiść, zuialrc-eptuje przed iożo- 
n y  pian i  piomożo m arazałkow i, aby  g o  w  za- 
ŁBesie sw o je j w ład zy  w ykonał. S tanow i to bo
w iem  isBoilny warunek skutecznej w spółpracy 
n ą d u  z  Sejmejm, bez k tó re j trudno wym agać-; 
od rząpiu, aby  sam  na własną rękę i ty lk o  przy  
akonyianjamerncio iMOu<.lp!Owiie(lz,ialnych K ry
ty k  ze  stronę, pp. p raw odaw ców  dokaizywał cu-
$  I  *»!*&

dów. R ząd  musi miieć w szystk ie potrzebne in
strum enty w  ręku. Są nierni ustawy, k tó iy c li 
dotąd w  w ie lu  na jw ażn ie jszych  dzi-edzipaicb 
brakuje.

D rugie pismo jen. S ikorsk iego zajm uje się 
obycza jam i Sejmu, k tórych  fa łszyw e u łożenie 
się lub s zyb k ie  w yp aczen ie  utrudnia lub naw et 
un iem ożliw ‘iia współpracę obu w ładz państw o
w ych : wykonarwczc-j i ustaw odaw czej. W s zy s t
ko, c zego  się w  tej m ierze dom aga jen. S ikor
sk i. jest najzupełn iej u.z«isadnłone i lo ży  w  na
turze rzeczy.

N a jw ażn ie jszym  postu latem  rządu jest okre
ślanie ro li i uprawnień kioimisyj siejmowych. 
W  te j dziedzin ie bow iem  w  ciągu  czitorech lat 
naszego parlamentairyzmu rozp len iły  się w y 
obrażen ia i p rak tyk i najbardziej opaczne i szko
dliwe. P rzede wszystkiom  kom isje sejm ow e za
pom niały ciallrowficie o te|m, że  sannę przez słię 
nie są żadną w ładzą, uprawnioną dlo jak ich ko l
w iek  d ecy zy j lecz  ty lk o  i w yłączn ie  technioz- 
nami crgainaiini Sejmu, k tó ry  po leca  im  przy- 
gotowraniiio perwnycdi wuiiosków i rozpatrzen io 
p-ewmyeh sprawr, aby  m óg ł <0 nich w  drodze 
dyskusji plenairnej i "glosowand/a potem  decydo
wać. Zgodn ie z tem  sw ojem  przoznaiezeiniein 
kioanfl-je sicjmioiwe) mrjją w praw dzie  wsziolkro 
prawo w zyw ać odpow iedn ie organy rządu do 
udzielen ia im wyjaśnień , iniformacyj j w ogó le  
wiszelkich w iadom ości, potrzebnycli do rozpa
trzen ia danej lcwiestji i  p rzygo tow an ia  w n iej 
wmiosków dla Sejmiu, a le  nio mają praw a p o 
c iągać ani ca łego rządu, ani żadnego jiego or
ganu do odipowiedziiiałniości konstytucyjnej, nie 
m ogą uchwalać .im votum  zamrania czy  n ie
ufności, tern m niej mjogą staw iać rząd c z y  je g o  
o rgan y  »w  stan oskairżsniai*. P r z y  te j opacz
nej p rak tyco  w-sipólpraica rząidu i jiagio orga:- 
nów  z  kom isjam i sejmow-iemi staje się niem oż- 
lliwą ze  szkodą d la  dpa-ąw państw ow ych . Jen. 
S ikorsk i postąpił też zupełnie słusznie, dom a
ga jąc  s ię  p rzyw rócen ia  w  tym  w-zględzio pra
w id łow e j p rak tyk i parlam entarnej.

D a lszym  chwastem , k tó ry  rozp len ił się w  war 
szym  Sejm iu są —  intoipeflacjd. Puniaw-aż sta
n ow ią  owo najłatwiejszą, i! najtańszą form ę ma- 
nifeetowamiai przez ipaszczególnych 1 o s łów  ich 
ak tyw n ośc i i dbałości rzekom ej o diobra w y 
borców , przeto  k a żd y  bom barduje rząd, ile  o 
to, ab y  sam fak t zgłoszen ia  p rzez n iego  in ter
pelacji dostał diię do ga ze t i doszed ł do w iado
mość w zruszonych  w yborców . Z  p rak tyk i po- 
przadn iego Sejm u możniai spisać spory tom  na j
bardziej uieiielsłznych h istoryj na tem at tych  in- 
tei-pelacyj, ich tonu, przedm iotu  itp. W skutek 
takiąi p rak tyk i inteilpielalcyjnej, rząd zai-zucony 
jest dbosalmi pytań , najczęśiciej m ało .intelir 
gen tu ych „ do tyczącyc li kwesltyj i  spra,w, prz-ez 
imteiipelantów nie zbadamych. zasłyszanych 
ty lk o  z  jdkfeś pow ia tow ej p lotk i, n ierzadko 
w ręcz niietitozumiilanych. W  ten  sposób rządow i 
przysparza s ię  m nóstwo n iepotrzebnej i bez
płodnej rob o ty  jj p isaniny, isamai zaś skądinąd 
tak  ipotTzebna, j  oważna inistytucja|, jaik intoi"- 
pelacja^siejmawTa!, w^yrodirejo i traic i w szelk i 
p rak tyczn y  u ż j tek. Zupełnie słusznie postąpił 
p rem jor,' dom aga jąc  się w prow adzen ia  ja k ie 
goś porządku także  i do te j dz'Jdd;,hiy.

Osobny rozdział, ta oBlobiśitie in terw encje p o 
s łów  u różnych  w ła d z j  w  urzędach. Obok inter- 
pa lacy j in terw encjo  ifio dnug-a ulubiona dla swej 
ła tw ośc i form a »dzi.ałamia« w iększości prawo- 
tlawlców. Fa ta lny  ty tu ł suwerenności poprzed
n iego  Sejmu ,pi’zy  niewyrołweniiu i braku do
świadcz! enia, naszych poiczątkujących w ładz, 
spraw ił, ża w  te j dziedzudo w y tw o rz y ły  się 
n ieraz stosunki zupełnie groteskow e. S zczegó l
n iej na p row inc ji d z ia ły  się i d z ie ją  jaszcze rze 
c zy  zupełnie n iepodobne d>o w ia ry , jak  taki pan 
poseł rozp iera się w  urzędalc-h. strofu jo starto- j 
stów , w y  wrzasku je  po salach, okazu jąc s w o ją ' 
rzekom ą w ładzę. U rzędn icy, nawot w yso c j, 
m ając przed  oczym a codzienne p rzyk łady  
Wbze.chmocy różnych  posłów , k tórych  jedno

słowo w ystarczało, aby  ten  c zy  tam ten urzędu 
nik w y le c ia ł ze stanow iska, pozw a la ją  na to 
w  m ilczeniu, nie w iedząc, e ry  prosto postaw ie
nie rozw ydrzonego  praw odaw cy na w łaściw ym  
dystansie b y łoby  itm w yże j poczedane za  za 
sługę czy  za  w inę. i to w ie lką  w inę. O czyw i
śc ie  m ów ić w  takich wa.runkaich o podnoszeniu 
p ow ag i w ładza , b y ło b y  żartem.

P rzez  deiłikaumość jen. S ikorski w  piśm ie 
swojem  dtomaga ^ię ty lk o  unorm owania czasu 
w  którym  posłow ie mogą. odw iedzać u rzędy i 
u rzędn ików  ze swromi in terwencjam i. W  te j 
,spm w ie poU-zebai jednak pójść dalej i zajać się 
•samą treścią tych interwmncyj. z  k tórych  ol- 
brzymhn. w iększością  dawno już pora skończyć. 
U rzędnik n agabyw an y  musi m ieć pewność, że 
system  idiaje mu praw o ob ron y  i że  za zrobien ie 
użytku  z tego  pmwn nie uciiieroi on w  nicziem. 
Jesteśmy' nrzekonani. że  jon. S ikorski1 tak że  i 
w  tej w ażnej mslficfrji. k tóra  tak ściślg łą czy  
się ze sprawą nodniesienia powiagi w lad zv  i 
je j oo.hronr. rozw in ie  w łaściw ą sobie energje 
i jasna u jm owanie kw estji.

E N PO SE  M IN IS T R A  G R A B SK IE G O .

W arszaw a, 8 lu tego (T e ł. w ł.) Jak się dowiar 

dujem y, m inister skarbu Onabski odstąpić miał 
od zamiaru wygłoszenia expose na komisji 
komisji skarbowo budżetowej wmlroe tego , że 

m iał j,uż ajrorobność, podiczcls dyskusji nad pro- 

w izorjum  budżctoiwom w  Sejm ie rozwinąć, swój 

program  poidatkowy i sanaicyjny. W  minfeter- 

stw ie slcaabu prowadzone =a /obecnie prace 

przygotowawcze do zretdiagowamia obszernego 

expoi30, k tóro  minisitor Grabski w yg ło s i na. p le

num Izb y  w 'chwili rozpoczęcia  dyskusji- nad 

reform ą podatków .

P O S IE D Z E N IE  KO M ISJI S K A R B O W E J .
W arszawa, 8 lu tego  (T e l. w ł.) D ziś pod 

p rzew odn ictw em  ma,szalka Rataja, odbylio -s ię  
konstytucyjne posiedzenie komisji skarbowej. 
N a p rzew odn iczącego  w ybrano w ioam arszałka 
O aleekiego. N a  ju trzojszom  po.ąiedzJoniu k o 
misji ska.rłiowo-budzetowei w icem in ister skar
bu M arkowski w yg łos i obszerne expose o fi- 
nansoy.ei sytuacji pansU r>.

S T A N C W IS K O  D Y R E K T O R A  P. K  K . P.
W arszawa, 8 lu tego  (T e l. w ł.) M inisterstwo 

skarbu kom unikujo, że  ispfąwja obsaelze-nia sta
now iska naczelnego dyrek tora  K ra jow e j K a sy  
Pożyczk ow e j dotychczas nie została załatv.io- 
na. Z komunik,altu to go  w yn ika , że  p. Stecz
kowski w  ostatniej chwili odmówił przyjęć,a 
tego stanowiska. /-

K O M IS A R JA T  DO Z W A L C Z A N IA  D R O 
Ż Y Z N Y  B E Z  L O K A L U .

W arszawa. 8 lu tego  (T e ł. w ł.) dniu dzi- 
sHajisz.ym obj-adował komiJe.t ekonom iczny R a 
d y  m in istrów  z udziałem  nadzw ycza jnego1 ko- 
milsairzn lla rtleba . k tó ry  p rzed łoży ł do za- 
pp in jow an ia plan działalności komkarjatu. —  
Ostatoczraej d e cy z ji n ie  poiwzięuo, odkładając 
idallsae narady do wtorku. Nojwńęoej trudności 
z rozpoczęciem  działabioiści komis-arjaitu spra
wiła brak lokalu. Tym c z aro-w o komiiaaiijat m ie
ści się przy  m in isterstw ie spraw w ew nętrznych , 
n ie posiada jednak  odpow iedn iego  puanletózeze- 
nia.

z T u rc ia
e 'z _-tanie depesz, odnoszących  s ię  do kon fe

rencji. lozańskiej i do rokowań n ieo fic ja lnych , 
któne toif,zą s ię  po jiej zorwmniiu, staje się nie
raz tm dem  Syzyfowym. M nóstwo w nich 
sprzeczności,, a  na jgorszą  rzeczą  jes t n iem oż
ność stw ierdzen ia  jiorządkiu chionośog-icznego 
telegramów, co zaiiazein '.jest miemożnoiśicb]. 
stw ierdzen ia  rzeczy  wisitego stanu rzeczj-. C zy 
T u rcy  podpiszą traktat pokoju , c zy  nie. podpi
szą? O koło te g o  jiy tan ia  krążą diziedarld de
pesz, k tóra  pow iada ją  raz: »ta k «, to  znowu: 
jn iie«. Żadna z dotycliczaisowydh konfereaioyj 
Hto sp łodziła  tak iego  chaosu wiadomości, jak  
w łaśn ie kon ferencja  lozuńska.

P róbu jm y jednak  j«a|kiś ład znaileźć' w  tym  
chaosie. Oto z te legram ów  przebija  w yraźn ie  
ta  pociieszająicai akolin zniość, że  A n g lja  nie zaj- 
naąje w obec Tu rc ji n ieprzejednanego stanow i
ska. Jak  dioawsi panyskai agc-ucja Haa-asa, z 
Londynu , rząd: angie lsk i zaw iadom ił rząd fran
cuski o sw o je j go tow ośc i do lo ja ln ego  rozpa- 
treenia propozycyj,' k tóre  Ism et passa aljan- 
tom  już przed łoży ł. J.ak się zdaje, A n g lja  za
mierza, wyłączyć z traktatu pokojowego kwe- 
stję klauzul gospodarczych. Z drugiej stromy 
A n g lja  w zbran ia  się pod jąć dalsze rokow an ia  
z Turkam i, o  ile  T u rc y  nio dadzą dow odów  
sw ej dobrej w o ł i  Pałucatro pjo p rzy jęc iu  do w ia 
dom ości pogląidu angiielskiiego postanow ił p rzy 
łączyć  sio do n iego. Francuski pi-ezes rady  m i
n istrów  7,awiadoi:n(ił tielegTaficznia kiiorownika 
delegaicji tureck iej, iż  pow inna cna natych
m iast z ̂ kom uniku wiać sw e  ostateczne w an ink i, 
k tó re  byłaby g o tow a  podpisać.

T y l e ’ m ów i te legram  z  Londynu. YVażn\m, 
aezkwwdic-k siw żn ionym  josc te legram  z  P a ry 
ża, donoszący pod da tą 7 bm.: > Po tw ierd za
się. żo francuskie mimistemsitwio spira^y zagra- 
iiicznych zawiaidomiUo angie lsk ie  mimisitiersl-wio 
ilia  tych spraw, że 'turecka d e legac ja  z g o d z iła  
się na w arunki traktatu , w obec k tórych  za 
ch ow yw a ła  dotychczas sta-nowLko odm owne. 
O św iadczen ie tio p rzyszło  je idm k do Londynu  
za  późno i nadeszło już po odbyciu  kon feren 
c j i  gab inetow ej. Pon iew aż IsmelŁ pasza oświad,-

I c zy ł gooow ość podpisania wszystkiego, co daw
niej odrzucał, rząd  francuski je s t zdania, ża 
w ogó le  wr in teresie aljantów leży, aby fę  eipraę 
w e  jak  na h ych le j za łatw ić. D la tego  jes t k o 
niecznym nio czelcać pomowaiego posiedzenia 
gabinetu  ang ie lsk iego  <w te j saprawiie. Ism et pai- 
sza  a lice  o;;>uśe-ić Lozannę w  środę, o godzin ie  
8 ra ro  \ łaitwro m og łoby  się znów  zdarzyć, że  
7-aw'iaid'oini‘enie aljaintów nadejdzie za późno. 
Spodziew a ją  się, że  rząd angielsk i jeszcze dziś 
u dzie li odpowieidzi na propozyc,ię Lsireta. W e 
d le dalszytoh donLastoń, z dobrze jKrimfurmowa- 
n ego  źródła, potw ierdza  się w iadom ość, że  * 
T u rcy  uczyn ili raccz-ywiiście p ropozyc je  wr spr.v 
w ie 7.*i|'.vn‘rcia pokoju od -ębnego, jednakże do 
hej pory niema jieszicze o fic ja ln ego  potw ierdze
nia tej wśudomośeic.

JUkii b y l da lszy  b ieg  w ypadków , nie w ia d o - ' 
mo. Jak  się zdaje, in iejaitywa ta. by ła  spóźnio
na. gd y ż  Ism et pasza opuścił w  w ym ien ionym  
term in ie Lozannę. O czyw iście  te  spóźnienie, 
a cz  11 epożądane, m aże być ła tw o  n a b a w ion e .

Tym czasem  w-' Lon dyn ie  w lb y ly  się dwu
krotnie narady galbioetu, pośw iecono spraw ie 
b lisk iego  W schodu, poirzem Bonar L a w , p re
zyden t gabineteu i  lo rd  D orby, m inister wojny’ , 
b y li na ą>osłuchnniu u króla. L o rd  Curzon, k tó 
r y  zachorow ał, n ie m óg ł p rzybyć  na posłucha
nie da króla.

0’rebny piH6j HnsTpltkn-!ar2e*tf
Londyn, 8 lu tego  (F A T ).  B ;uro R eu tera  d o 

nosi ze  źród ła  pndnfoBmoiwatnogo, ż-e de legac ja  
tu recka  zaiprppcnowaŁa A n g lj i  za pośredrd- 
ctw'em Rizyr N u riego . k tó r jr p rzyby ł do Curzo
na, zawarcie pokoju odrębnego.

S T A N Y  ZJE D N O C ZO N E  W O B E C  TURCJI.
Londyn, 8 lu tego  (P A T ) .  »TSmels« donosi z 

W aszyngtonu , że rząd S tanów  Z jednoczonych  
zda je  się b yć  skłonnym do prowanzema od 'eb- 
nych rouowań z Turcją, w  t\ m wsyipadlcu, gd y - 

ib y  usiłow an ia doprowadzenia do wspólnej kon
ferencji z Turcją spełzły na niezem. W  sprawie 
tej żadnego  o fic ja ln ego  ośw iadczen ia  ze. stru
ny Stanów  Z jednoczonych  nie uczyniono.

Kenferemefi ni© należy.uważa© za ^eewaFsą

K R A S IN  I CZICZERTN W  E E R L IN IE . 
Berlin, 8 lu tego  (A W ) .  W czo ra j p rzyb y ł do 

Berlina w  d rod ze  pow rotnej z rokow ań  lozań 
skich K ras ia , k tó ry  będzie kiomf&roiwał z Czi- 
czciiuem, Oczekiwanym  jutrto w  Berlinie. P o  
pow rocio  C ziczerina i Krasiina do M oskw y ro z
poczną isię^pertraktalcje w  spraw ić definitywne
go ukiadu handlowego.

Lozanna, 8 lu tego  (A W ).  Szw ajcarska  agen 
cja  prasowa donoisa: W  ciągu  dnia wicaorajszego 
od b y ł się ca ły  szereg  komferemcyj, m iędzy 
prz:ebywwijącymi- jeszcze  w; LozanmirO d e lega ta 
mi. M iędzy  imienni m iędzy  Ism etem  pa,-zą a 
Childem  ora,z międ.’'\r mai-kizeim Oarroni a  Mas- 
salij gpiueirrilnym isjalaietarzem kon ferencji. —  
Pr/jedniiotom rozmćoy b y ły  sp raw y  finansowa i 
gospodarcze. Z  k ó ł kon ferencji doneszą, że  0- 
■sltatrie stailjum  rozpraw  wc,kaznje na to , że 
Kon ferencja nie jest zerwana, lecz należy ją  
uważać za odroczoną. O czasie i m iejscu pod
jęc ia  cbrad  zapadnie d ecyz ja  później.

Lozanna, 8 lu tego  (A W ).  W ed łu g  in form a

c ji szw ajcarsk iej A g en c ji Pmslowrcj, zapatru ją  
się wn kołach  kon ferencji dość optymistycznie 
na całą sytuację. Draiiesiemie jednak  A gen c ji 
Iław  asa o  rychtem  prodpisaniu traktatu  p oko jo 
wego-. zaskoczy ło  s fo ry  m iarodajne. K o ła  dele- 
gaicji tu reck ie j zachow u ją ścisłe m ilczenie. Jak  
z ich  zachow ania wywaiic-skować m ożna, są 
one n iezadow olone z Naiuma e fend i, gd y ż  
zdaniom  ich, nie m M  otn wicato praw a udzielać 
ja ildclikolw ick  w*yjajśniień |wr im ien ia  Tu rc ji. —  
K o rzys tn y  zw ro t w  obradach kon feren c ji n- 
chodzi 'tu pow.-izeclinio za zw yc ięs tw o  dyp lo
m acji fi-ańciuiskiiej.

W iedeń, 8 b ite g o  (P A T ).  »Ne,ue Pr. Pressa* 

dloiiiosi; z B erlina: WepUe, otrzym anych  tu w ia

dom ości n a leży  się w  na jb liższych  dniach li

czyć  z iozszerze.iiem okupacji zagłębia Ruhry.

P C N O W N E  0 3 S A D Z E N IE  D W O R C Ó W  
K O L E J O W Y C H .

W iedeń, 8 lu tego  (A W ).  W ed łu g  doniesień 

jN . F r. Presse s z Monach jum , o osadzili pono
wnie Francuzi najważniejsze dworce kolejowe

w  PalatiTiiacie. M ię D y  innem i zr.jęli s t te jo  kic- 

lejoiwe w  Nenlstadt, Kaulsoi-slentem i Landau. 

Ostatnio obsadziomio diworziae w  L-udwdgWhaifen. 

Obst.daenio dworców ’ ma m i  ceb ro ch ron ę  n ie

m ieckich kolejarzy ’ .
Berlin, 8 lu tego  (AAV). W ed łu g  don iesień  Biu

ra W oFffa. zerw a li Francuz’ na liń jaeh ko le jo 
w ych , prowraidzązcyeh w  stronę N iem iec, s zy 
ny , a b y  uniemożliwić wywóz w ęgla  do Nie
miec.

M IECZYSŁAW  SMOLARSKI.

8 (Ciąg dalszy).

O czy  L o la  skichowały się w  siŁronę oszklonej 
szafk i, gd z ie  wiczorajj po powirocio sicliowal cu- 
dowuiy k iy s z ta ł i o c zy  to  ipełns b y ły  niezadiO- 
iwlolonia i wyrzutru. M yśli jegio1 wmócilły jednak  
zaraz do jX)iprz.edina!ch tem atów , wiobiac czego  
rozpraiwktł z sobą d a le j:

—  W łaśc iw ie , ja k ie  jal niajm obow iązk i wo- 
bec profesora Z iem by? W szak  każdy  cz łow iek  
■uczynny elŁwowaUńy jetefc na- to, b y  bliźn i zeń 
luorzyst.ailii, a  w’3’ św’kndczioinie usługi aofcowaązm- 
j‘ ą na zaw sze tylko, tych , k tó rzy  jo  kom uś od
da ją . K upu ję różne akcje  po niżfezej cienie, a le  
przeć i ez człow iek  rezsądiny, w id ząc  serce bra t
n ie  a  ofiarnei, nale odpycha g’o, b y  dary’ jeg ’0- nie 
p oszły  w  g o rs ie  ręcle. Żartu je oń jed yn ie  z -tak 
szlachetnego ofiarodiuw-cy i zwiie g o  »poczci- 
w y m «, gd y ż  n a leży  -ulaitwlić mu osiągn ięcie na
g rod y  w  ■ńiiebicisłcch. Naitonjjiaist do p se f jttołala 
m ego  m ogę mileć słuszna urazę, iż p r7jeista,jac 
z e  m ną od lat ty fa , n ie poznał is5ę na m ojej u- 
czonośc-i, co diał m i do zrozum ienia saim K o li-  
browskl1. J eże li ichcitilbym za Z iem bę w ydać  
sw oją  siostrzen icę, t-o spełniam ty lk o  pięknilg 
p o ję ty  obow iązek , g d y ż  i  oma z tak w ie lk ie j 
o fiarności w inna skorzystać. Niie mann jednak  
p rzyczyn y  k łopotać  się z je g o  powodu, zw ła 
szcza d latego, że  w iadom ości m oje  m og łyb y  
w strzą >uąe duszą m ojej d rog ie j slosfi-zemey.

N i e c h  Z i e m b a  z a t e m  o W o i d b a  s a m  z i a  s w i o j ą  

- s j u a w i ą l

W  l y m s a r m y m  c z a s i e  I M a r j e t t a ,  u b r a n a  i u ż  w  

j e d w a b n o  j a p o ń s k i e  l d a n o n o ,  r o i z a n a i v l a h i .  z  

F r a n t  u s k ą :

—  O z y  t e n  d o k t o r  Z a w a d a  w ł a l ś n i e  k o c h a  

m n i e ,  c z y  n i ą  b o e h a ?

—  A l e ż  t a k !  p r z e l o i l e ż  j e ^ t i  t w i o i i m  n a i - z e c z o -  

i w r n l

—  T ł o m a i c z y ł  m i  w i c z i o r a j  z n o w u ,  ż e  n a  s t a  

p i l a .  p e w n a  z w ł o k a  i w  u z y s k a n i u  d l a  n a s  p a s z  

p o r t ó w .  C o ś  j e d n a k  j e i s l t  w  j e g o  ż y c i u ,  c z e g o  

n i u  r o z u m i e m .  S p o d z i e w a ł a m  i s ż g  j u ż ,  ż o  w y d o 

s t a n ę  s i ę  z  n i m  z  t e g o  n i f z n i c ś n e g o  d o m u !  Z d a 

j e  m i  & 1 q .  j e d n a k ,  ż e  o b a w i l a  s n ę  c h w i l i  w y j a z d u  

i  t r u d n o ś c i ,  z  t e r n  p o ł ą e z i o i n y c h .  C z e g ó ż  z a t o m  

c l i c i e 9  J a k i ż  o n  n i i e . m ę s k i !  G o t o w a  j e s t e m  z e r 

w a ć  z  n i m ,  z r o b i ć  i p r z y . j e m n o ś e  w u j o w i  i  w y j ś ć  

z a  p r o f e i s o r a  Z i e m b ę !

—  V o u 3  i t e z  f o l i e  M a r i e t t a !

- —  Ł a t w o  t o  m ó w i ć  —  w e i s t c h n ę ł a  p a n n a . —  

B r a l a  m i  c z e g o ś  w ' i t y u n  e h ł o p a u  i  n i e  u m i e m  r o z 

p ł o m i e n i ć  g o  u c z u c i e m .  C o  z r o b i ć ?  K o g o  p o 

r a d z i ć  s i ę ?

—  S p y t a j  D ż a j a d a t t y !

—  D a j  p o k ó j !  B e j e  s i ę  g o .  P r z y p u s z c z a m ,  ż e  

j e d e n  j e s t  c z ł o w i e k  na ś w . i i e o i o ,  k t ó r y  p o r a d z i ł 

b y  m i  ż y c z l i w i e .  C z u j ę  t o ,  c h o c i a ż  j e s t  d a l e k o . . .  

C z e m u ż  n i e m a  t u  w m j a  R y i s z a r d a i !

O b j a d  w s z . y l s | c . y  s t p o ż y ’ w a l i  d z i ś  w  m i l c z e n i u ,  

ć o  d o p r o w a d z a ł o  d o  r o i z p a i c z y  M ó t l i W a  i  z ł o ś l i 

w y  M a r t ę .  O d  p e w n e g o  c z a i s u  d o  s t o ł u  aapra- i  

s z - a n o  t a k ż e  H ł n d u i s a .  Z d a u M a l o  s i ę  M a r j e c i e ,  ż e  

y v z r o k  j e g o  z o  y ^ p ó l c z n e ł e m  s p o c z y w a  n a  j e j  

w u j u .

A  L o lo  m ór ił do cieb ie w  g łęb i duszy:
—  Szaleń&hwiem jeislt ta m oja  m yśl w y g ło 

szen ia  dziy.aj w ykładu . Udam, ze  zapom niałem  
■o enlej sprawko . »Laiury n ie nęcą m n ie*, jak  
pow iedzia ł podobno k iadyś Epaimino-ndas. Ce
lom  człow ieka  jes t dobro  je g o  o jczyzn y , a  siła 
o jc zy zn y  le ży  -w tem , że są w  miej ludzie, k tó 
rzy  n ie  w ychodzą  z rów now agi.

Wiadnmlo jednak, iż czyn y  w iążą  sSę z sobą, 
Ijaikl kó łka  w  łańcuszku od  zegapka. Du-chodzi- 
j ła  godzina, czw arta  po pułudniu, gtdy do Lo la , 
od p oczyw a jącego  b łogo  w  gcbimeicie, wreszli 
piiofeso-rowio Ziem ba i  Chrząbow^ki.

—  rkzy jocha liśm y pio ciebie,, p iz y ja c b lu  —  
rzek ł s łodko uczony wyrnalrzca.

—  Au tom ob il czaka -  rzek ł p ow ażn y i- uro
c zys ty  Chrząkowski. W szak , k o lego , n ie  zbo - 
biisz nam zralwodu. Obowiązldiem  w ied zy  twflojej 
jest sze jyyć  św ia tło  w  społeczeństw ie.

Jeże li w z ro k  m oże zm ienić się w  w ęże  nie- 
najwjśe-i, to w ęże  t-e op lo tły  t-eraz obu uczo
nych. A le  L o la  Podhoreck i w ied z ia ł, iż b yw a 
ją  tayt.yczne c iw i le  w  życ iu  i ż-a m oże naw et 
ki-cd.yś trzeba  będizie um rzeć z honorem.

Energicznyjm  ruchem  podszedł do sza fk i i w j ’ 
ją ł k ryszta ł, wr ichnstkę zrawdnięty.

—  Pam ięta jc ie  o ty tu le  odczytu , k o lego  —  
przypom n ia ł Chrząkowski. —  D ociąg dlo dobra 
na tle  naukow ej p .ycho lu g jj.

P rz y  w y jśc iu  spotka ł L o lo  znowu m ilczące
go  D żajadattę.

I —  D o  czarta z tym  Hindiudelm! —  jęknął.
! Równoczośniie zaw stydził się. Przypom nia ł 
sobie, iż  ma w yg łos ić  odczyń o :e ti cc. Jakieś 

(cudoiwno prerw iastk i szlachetności poczęły

prom ienie mu duszę. T w a rz  je g o  prześw ietliła  
się jasną, strugą m iłości b liźn iego. K rysz ta ł 
■działał już. Spokój w stępow ał znowu w  -duszę 
Lo la . Ow  spokó j w y żs zy , k tó ry  prow adzi do 
wiielkich cfiSów.

Spokojn ie dał zaw ieść się do automobilu.

^ X I.

W y k ła d  w  auli un iw ersyteck ie j zapm viedz'a- 
ny był na ce le  dobroe-zymne, zgrom adzit w iec  
publiczność, z lew a jącą  7. g ó iy  na m yśl o w sze l
kich zugadrreńaich eltycznych Pew no iporusze
nie w yw o ła ł jednak  Chrząkowski, k tó ry  po ja 
w ił się, aby obwdieśeić, ws z poiwicdiu nieobocno- 
ści p re legen ta  zaistąpi g o  zaproszon j’ uczony 
niepOiSpolłtej milairy, p. Podhoreicki. •

oąragż potem  w ystąp ił Lolo. Postać ja ga  w y 
tw orna a  prom ieniejąca ognielm w ew nętrznym , 
zach w yc iła  isJńchaczów. Jeże li jeszcze  w  czasie 
pod róży  'Samojehodiein żylwiił on uczuci o dziew i- 
cy, prtOwiadzpnej do ślubu, to  teraz czuł się, 
mówiiąc po  siportoweonu, całk iem  w  »fo rm ie «, 
ow’ej form ie, którai rozstrzygnęła  o zw yc ięs tw ie  
Dem pseyta nad Carpentiarem . a o pokonaniu 
A n g lja  prz-ez Ga-rkawi/onko p rz jr miocow a ni ach 
w cyrku warszawskim .

Jak  ju ż o tem  w iem y, tęjmat w-wkkulu łą czy ł 
e tyk ę  i badania naukowa, a posłyszen ie go  w  
c h w li w y jm ow an ia  m inerału rozstrzygnęło  o 
kierunku, w  k tórym  podążył umysł prełegen tay 
T ęcza  ucziuć je g o  oparła  się nai gran ic ie  w ie 
dzy , a  g łęb ok ie  je g o  p rzejęc ie  się m iarkowała 
cw a  dloc.tojność, k tóra  lubi czuwać zarów no 
nad focelem  m irństerjalnym , nad św iątyn ią  i 
nad katedrą  uniwersytecka.

—  Czytaliśmy’  już w  Origemesie —  zaga ił 
w yk ład  —  iż p o tęga  ducha zw yc ięsko  trium fu

j e  nad nm terją, a  n ieporów nany Rousse ,u ob
w ieścił świiatu. iż  dobro ws-zidkie znajduj & ź ró 
dło sww w  p iękn ie duisz. Jeżeli T a in e  szerzy ł 
tewrję » rędziny-, środowiska:, czasu-, a  nawzet 
»k ii.m atii«, to  nie przeszkodziła  to  Sliaftesbu- 
rernu uw ierzyć, że  p o tęga  bóstw a przenika, ca
la rzeczyw istość. »K r a j  id ea łu «, k tó ry  tęczo- 
w em i banwami odm alow ał Krasińsk i, n ie t j ik o  
oczyw iśc ie  zna jdu je urzeczyw-tetnieade swojei 
w dziełach P la tona, a le  podstaw ę ma w’ gU b i 
na|sz\rc,h uczuć i wdorzeń 11 aa 1 ko y\rare t y  ez 11 y  c 1;. 
W ą tp ić  i grzels^yć można, jaik stw ierdził św . 
Augustyn , a le p rzy jęc ie  ixiw.nej te z y  m m i stać 
się podlstawą każdej filo zo fji, czego  przj-b ład  
w id zim y yv Doseartcis‘ ie. Zaprze,czsjac podsta
w om  etyk i, podw ażam y tak że  idoiailuy rozw ój 
społeczeństwa, a  oba la jąc w-fcacę w istnienie 
absolutnegn dobrą, w|strzymujenr.y gó rn y  i 
tw ó rczy  lo t duieha, k tó ry  prowadzi nas w  kra i
nę -altruizmu.

N ie  o r-cstawrenia. chodzi tu jednak, nie oi 
górne frazesy, o  znaczeniu raczej poem -k iem , 
l i ż  ściśie inetody-cznem. Sięgnijmy- dt m jtaj- 
riejs-zych g lc ix  isdicnt> ludzk iej, do ob jaw ów  
iw jbarcłzie5 p io rw o trych  przywiązania- m atki 
dlo dzieclra, męża do żony  j odwrotn ie, choćby, 
njywet —  Lu zarum ienił sze —  wuja do sfostrze- 
nfley. Spojtzm y, ,,ak .sitairaijtą N ę  wzajnam io so
bie pomajglaić. umilać życ ie , a praw dziw ą roz
kosz 7maj'dować yv 'pośw-ięooniu. Spójrzmy da
lej na tych  szlachetnych ludzi, wyśyyij.dczają- 
eych  sobie wzajem  u.-lagi, na ty c lr  boliateijfcr,, 
k tó iz y  w- obronie bliźn iek pośw ięca ją  sw oje
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O:tioralcn!e ęrotslzorjuin WźrtowsSs
N a  środotwem posiedzeniu Sejmu podczas 

rozprawy szczegółowej nad budżetem p. F r o -  
s t i g  imieniem mniejszości zaproponował na
stępująco brzmienie artykułu II.: »  Przekrocze
nie kredytów nstólonydi w  srt- I. i otwieranie 
kredytów nowy eh. nio-zbądnyct dla zapewnie
n ia normalnego toku arimiaistracji państwowej, 
nastąpić może tylko za zgodą Sejmu, wyjedim- 
ną na wniosek m inLtr aiska.rbu*. Sprawozdaw 
ca. pos. O s i e c k i  sprzeciwił s ‘ę tej propozy
cji, którą w  głosowa,niu odrzucone. Następnie 
przyjęto ustawę w  drugtem czytaniu.

Przyjęto też rezolucję komisji, poprawki zaś 
posłów W asiiczuka i Pniuekiego, dotyczące 
potrzeb szkolnictwa mniejszości narodowych, 
względnie szKół języka żydowskiego, odrzu
cono. Następnie przyjęto rezolucje pp. Osiec
kiego j Dfcmanda o specjalnem uw zgiędnicriu  
żąKUń budżetowych, politechniki i szkół tech
nicznych wrłgóie. a polittechniki lwowskiej w  
szczególności. Poza tern przyjęto 2 rewolucje 
P. S-. L ., pierwszą w  sprawne redukcji urzędni
ków  do lipea o id  proc., a ido klońca grudnia 
o  dalsze 25 proc., drugą, wzywająac rząd do 
przedłożenia do dni 15 projektu zniesienia mi
nisterstwa zdrowia publicznego oraz minister
stwa poczt i telegrafów.

Następnie przyjęto ustatwę en bloc.
P o t  Zdzkrohowskil w  odpowiedzi posłowi 

Osieckiemu sprostował między Lnnemi to, że 
wic ile  wczoraj nie mówił o skaindalar h w w o j
sku. Po od ostaniu wniosków nagłych do komi
sji, po jedzen ie zamknięto. Następne odbędzie 
się w' sobotę o godz. 4 popoł. N a  porządku 
dziemny misp-raw ozdange kemiisji: Itun-tytucj j- 
nej z ustawy o trybu u?Je stanu.

Przy tej sposobności sprostować należy błąd  
P. A . T., który wkradł się u© wczorajszego  
sprawozdani? z głosowania nald wnioskiem po- 
eła Clmciński-ego z Ch. D. o odesłanie prewi- 
■zorjum budżetowego do  komisji. Wniosek ren 
zwstał odrzucony 194 głorsairu przeciw 149 (a  
nie 49, jak  wiczoraij podana) głosom. L rz e b n y  
ten stosunek głosów ważny jest dla stosunków 
większości sejmowej.

oaciiód kGpprRiHoffliKl a Usrsz.iei:
Kom itet obchodu 450 rocznicy urodzili Koper

nika uchwalił w Warszawie następujący program 
tej uroczystości:

Dnia 18 lutego odprawione będzie w kościele 
Karmelickim przez kardynała Kakow&kiego na bo 
że list w o za duszę Kopernika, na ktorem wygłosi 
kazanie ks. Szlagowski, a artyści opCTry  wykonają 
kwartet na chórze. Następnie z pod kościoła w y
ruszy pochód przed pomnik Kopernika. W  pocho
dzie wezmą udział przedstawiciele ciała ety plo- 
matycznego, oraz delegacje. Pod pomnikiem prze
mawiać lyclzis kierownik obserwatorium (astrono
micznego ki akowskiego profesor Banacldewicz.
O godzinie 5 po południu odbędzie się akademja 
w  Ratuszu. Przemawiać będą: senator Baliński, 
profesor Bogucki, profesor Bannchiewicz. W  przer
wie odśpiewa zespól ,,Lutnr“  kantatę, napisana 
przed stu la ty przez Kurpińskiego na otwarciu 
pomnika Kopernika, który w ie ozorem będzie Bu- 
minowany, następnie o godzinie 8 wieczorem od
będzie się w operze galowe przedstawienie. —  
W  pierwszej części, na tle dekoracji 7. A idy, pod 
ustawiony m w .g łę U  pomnikiem Kopernika, od
śpiewane zostaną pieśni kościelne Kurpińskiego. 
Zakończy wieczór oipera „Marja11.

Przy  tej sposobności przypomnieć się godzi, że 
przed 50 laty Kraków  uczcił 400-lecie urodzi.') 
Kopernika wspaniałym obchodem. A le  w tym ro
ku... głucho. K raków nie gotuje się do uroczyste
go  obeliouu. Czy uniwerytet Jagielloński me ran 
nic w tej sprawie do powiedzenia?

E l d ^ I K A
Kraków, 9 lutego.

N O W A  T A R Y F A  P O C Z T O W A . A. W . do-
taiod z Warszawy: Z dniom 15 lutego zalczmiie 
obowiązyiwlać nowa taryfa pocztowa. Ogólna 
podwyżka wynosi 2IJU proc. Opłata za telegra
my od wyrazili 200 m p, najmniejsza depeszai 
2,500 mp. Blankiet, nadawczw 50 marek. Tele
fony na rozmowy niie-dzymiastriwe jednostka 
zwykła d-o 25 kim. 1.200 mp., do 50 kim. —  
2 4*00, do 100 kim. —  3.600 mp. Za każde dal- 
rze 1Ó0 kim. —  1.800 mp.

O U PO RZĄD KO W AN IE  G R A N IC  M IASTA , r-, 
Dzełnka AJX Grzegórzki-Piaski powstała z gmi
ny Grzegórzek i wiejskiej części Piaski. Naco-miast 
na o wszarzu dwerskim w- łączono do Krakowa je
dynie, dwa cbjekty wojskowe. W obe-mej konfi
guracji granica miasta Krakowa z tej strony wy- 
giąda wprost karykaturalnie. Cktatniemi czasy 
V________

źydo, skierujmy wzrok na ton cały pachnący 
ogród i ezerpajmy zeń całą estetykę i dziewi
czość dobra i piękna.

N 13 wiedział o tern nikt, iż wykład ów bę
dzie ostatnim w życiu Lola i z tego powedu’ 
nie sprowadzone stenografów. Ubolewać nale
ży. że przepadły dla, wieczności sło wa, w któ
rych zap 4 Su.vona.roii jednoczył się ze sknecz- 
nym uinrechem spojrzenia na świat, godnym 
peudzla Rafaela. Miano zastrzegania się ino se
ty , idea zatriumfowała wkrótce nad całą jego 
wiedz? rzeczową, co podbiło i porwało słucha
czów. A  równocześnie on sam, ogarnięty' ża
rem poruszającym ekstazy, ezcł, że sjorwa je
go porywem natchnienia i gromadzą się wo
kół niego, jak gwiazdy, rozrzucono w prze
strzeni. —  To nie ty mówisz, ale minerał —  
szeptała mu do ucha świadomość — zwykły 
imnerał, wyrwany z lona ziemi. Całą sLw ę za
wdzięczać będziesz cudownemu darowi, który 
w wielkiego człowieka zmienił ciebie, Lolu 
Podhorecki!

Mijała, minuta za. minutą, kwadrans za kwar 
ci rumem. Uderzyła godzina p:ąta. Dźwięczny 
głos zegara przypotmuiał prelegentowi rzeczy
wistość. Stanął z twarzą, jakby zbudzony zę 
snu i pojął natychmiast, że należy rnu zakoń
czyć. N.e mógł jecłrak powstrzymać wylewu 
uczucia, czuł ciągle jakiś brak i poatapowił go 
zapełnić: w

—  Czas z wami rozstać się, drodzy słucha
cze, Dziękuję wam za szczęśliwe chwile, ra
zem spędzone. Serce moje radować się będzie, 
jeśli odejdziecie siąu lepsi i szlacnetniejsi, a, 
chcąc współdziałać z mytlą, która was tutai

wydzielono z dóbr Piaski obszar blisko 100 hekta
rów, a poddawszy go  paroelacj* stworzono zeń k il
ka odrębnych ciał hipotecznych, przenosząc je z 
ksiąg tabularnych dóbr Piaski do ksiąg porta d- 
ł iści rustykalnych. Jak słychać, parcelacja obej
muje obccnio i dalsze obszary dóbr Piaski. Z po- 
w-odu tych transakcyj wyłączone obszary weszły 
katastralnie i hipotecznie w obręb gminy m. Kra
kowa. N ic stało się to jednakże pod względem 
administracyjnym i n,u obszarach tych braknie o- 
bec-nie organów upoważnionych legalnie do w yko
nywania miejscowej administracji. Taktyczna in
gerencja bądź to komisarza obwodu IV  dla dziel
nicy K iX , bądź też zwierzchności gminy Prądnik 
Czerwony nie może uchodzić za, prawną. W  tym 
stanie rzeczy terytorjum, na którym znajdują się 
dwa forty istnieje pcza porządkiem prawnym, co 
chyba nie da się pog-odzić ani z interesami w oj
skowości, ani z interesami mieszkańców tego te- 
lytorjum, sąsiadujących z gminą m. Kiakowu. By
łoby poządanem, aby władza wojewódzka co ry
chlej wzięła pod uwagę wniesiono w tej sprawie 
przedstawienia kompetentnych czynników i kwe- 
stję definitywnie załatwiła. Nadmienić należy, że 
granica z tej strony miasta wymaga koniecznej 
regulacji i że na wspomnianem t< jyfcorjiun mają 
■swoją siedzibę pT-zcdsiębiorstwa przemysłowe, —  
bądź też mieszkają tam Krakowianie, ściśle z in
teresami miasta związani.

Drugą sprawą jest kwestja obszaru dworskiego 
w Izielnicy Łobzów. Obe.znr ten obejmuje niespeł
na 34 hektary w 3 kawałkach, leżący w ob ręb i 
m. K rak ow i i jako taki po myśli odnośnych ustaw 
przestał L in ieć samodzielnie. Sprawa ta jest obec
nie również rozpatrywana przez władze. Zc strony 
ot ecu ego właściciela czynione są starania, by ob
szar ten przyłączony by} do gminy Erooiowice Ma
łe. I.Wenluałne uwzględnienie tycli starań wytwo
rzyłoby stan ze ' stanowiska lo-kalnej administracji 
niemożliwy, bo stworzyłoby się w ten sposób we
wnątrz jednej z dzielnic m. K rakow a enklawę, 
wskntek ezego na obszarze Łobzowa urzędowaliby 
równoeouśftic i magistrat kiakow'ski i zarząd gmi
ny w Bronowicaeli. N ie wątpimy, że władze w 
interesie i acjonalnogo rozwoju m. Krakowa nie 
dopuszczą do podobnych eksperymentów, które 
m ogłyby rozwój w obrębię całej dzielnicy miasta 
na długie lata zwichnąć i zatamować.

RE D U K C JA  S ZYN K Ó W  W  K R A K O W IE . Jak 
się dowiadujemy w  dniu wczorajszym rozesłano 
resztę orzeczeń miejskiej komisji dla redukcji 
szynków interesowanym przedsiębiorcom. Podobno 
do województwa wpłynęło już kilkanaście rekur- 
sów które będą rozpatrywane niebawem przez ko
misję ń ojewódzką.

W Y  WÓZ TŁUSZCZÓW  Z K R A K O W A . W  ostat- 
mm <‘zasie wywoź tłuszczów z Krakowa przybrał 
oibrzymm rozmiary7. L iczne i częste kontrole prze
prowadzane na dworcach krakowskich, dowiodły, 
że wywozom trudni się wieH-ą ilość agentów i po
średników. Wobec, tego magistrat przyponóna, że 
w myśl obowiązujących przepisów^ -wywóz tłusz
czów w dościach ponad 40 kg., jest surowo zaka
zany, a przekraczający zakaz narażą się iyv bea- 
w zgiędną kon fskatę wywożonych tłuszczów.

O P IE K A  N A D  M ŁODZIEŻĄ. Z inicjatywy’ dy
rekcji V I] gimnazjum państwowego w  Krakow ie 
zwoiano zgromadzenie rodziców i opiekunów 
wszystkich uczniów, uczęszczających do tego za- 
klj.du. Przybyło przeszło 300 osób. Po zagajeniu 
przez dyrektora Ztóoładu radcy sak. p. Mikołaja 
Maizamowskiego w ygłosi! obszerny i rzeczowy re
ferat pref. Tadeusz Rojek, przedstawiając w  zary
sach w  bardzo dobitny sposób cele, jakie ma o- 
siągnąć; współpraca rodzicielska z gaonein nau
czycie lsk im  nad wychowaniem uczniów i podnie
sieniom moralności wskutek wypadków wojen
nych upabtei. Po  bardzo obszernej dyskusji zawią
zał się dobrowolny komitet rodzicielski, który na 
posiedzeń u w  dniu 2 lutego br. wybrał zarząd, 
skl.idający się z przewodniczącego, jego zastępcy, 
sekretarza, skarbnika, 3 ezkmków i tychże za
stępców. Przewodniczącym wydziału wyprano prof 
Tadeusz* Rojka. W  skiiid wydziału weszli pp.: Ro
galska, jako zastępozyni przeSwodni^aąeego, zaś do 
wydziału dr Chojnacki, Dach, Fromowiez, jen. 
Gąńceki i Radwańska, a na zastępców inż. Nycz, 
Birowa i Suusskindcwa. W ybrany zarząd odbył w 
dniu 4 hm. pierwsze posiedzenie. lJo  przedyskuto
waniu wszy-etidch zgłoszonych wnioskow ucdiwalił 
7,irząd przesiać odmo sny meonorjał do Kuratorjum 
krakowskiego o laęgu  szAolnego i  równocześnie 
na dzień 10 lutego 1923 zaprosić ponownie rodzi
ców i opiekunów wszystkich uczniów uczęszczają
cych do V II gimnazjum państwowego, celem urze
czywistnienia i przeprowadzenia dalszej akcji opiefl 
ki nad młodizieżą.

FR E K W E N C JA  U ZU PE ŁN IA JĄ C YC H  K U R 
SÓW PR ZE M YSŁO W YC H . W  roku szkolnym 
laż2-3, rozpoczętym jak wiadomo w spóźnionym^ 
terminie z powodu Strajku nauczycieli, otwarto 17 
szkól uzupełniających, do który cli zapisało się o- 
góii ,a 4U8'J uczniów i uczenie. Szkól ogólno prze
mysłowych otwarto 10, z tego 3 dla dziewcząt,

\     -

przytsńodła, pozwalam, solda oprócz daru na 
dom wiedzy', złożyć znaczniejszą kwotę na co
le komitetu.

—  Apostoł mówi, apostoł! —  wołał profesur 
Clirząkowslui.

Z tłumu, wyłoniła się rsostać, rozpalona za- 
jiałem nowej wiary, a ispaeszrfja szybko ku pre
legentowi.

—  Mam znaczaaSe, mam wpływy! Przysię
gam, iż oitrzymabz pan order »Połoniai rosri- 
tu ta «!

—  Wahaj mi, bracie mój! —  wolał Lolo, ca
łując go serdecznie. —  Nie dla odznak, nie dla 
orderów przemawiałem dzisiaj, ais dla szczyt
nej pracy na-izego ducha. - —

Podhorecki zauważył z z? kłopotaniem, że 
spoęzywa na nim wzrok wielu pięknych słu
chaczek. Widocznie też harmoinja jego umysłu 
i w tym kierunku została zakłóconą, gdyż i>o- 
czuł dziwne pragn.eme czułości i przyjaźni 
ni: wieściej. Zwłaszcza jediiai z pań!... Postaw
na, o piieknym biuście i nadmiernej nieco wa
dze ciała, w wiakai około Łat czterdziestu!

Ciarki przebiegły po ciele Lola. Zabrał reszt
ki dawnej eniergji i wybiegi, szukijąc doroż, 
ki, by jak najszyLciej wrónić do u o mu i pozbyć 
się niezwykłego unnerału.

W  demu Lolo zmienił ubranie, zapominając 
z dawnogo wyjąć kryBataJ.- Pczjostawił go tam 
w kieszmi nadal i nie włożył go na zjwykłe 
miejaco od szafki, co miało stać się jeszcze 
przyczyną nowych, ostatnich już koiizyj w  je 
go życiu.

(C. d.

N O W A R E F O R M A

dalej szkół zawodowych 3, z tego 1 dla dziewcząt, 
wreszcie 4 szkoły handlowe, tj. 3 męskie i l  żeń
ską. Ze szkól zawodowych otwarto w idziały kra
wieckie (uczniów 258), stolarskie, ślusarskie i ko
walskie (291), oraz oddziały krawieckie i rnod- 
niarskie (uc-zenic 297j. Oprócz wymieniomych po
wyżej 17 szkól uzupelniającyc-h otwarto jeszcze 4 
szkoły zawodowe, utrzymywane przez stowarzy
szenia, a mianowicie: szkolę zawodową dla ucz
niów rzeźniczych i masarskich (3 oddziałyj, szko
łę gospodnio-szynkarską (1 oddział), szkołę dla 
praktykantów’ cukierniczych (1 oddziai) i uczniów 
piekarskich (1 oddział). Liczba uczniów zapisanych 
do tych 4 szkół wynosi l(i0. W e wszystkich szko
łach uczy ogółem 172 nauczycieli. WT porównaniu 
z rokiem ubiegłym liczba uczniów wzrosła o bli
sko 1000. *

A K A D . KO LO  KRESO W E zwalić a się z apelem 
do społeczeństwa, aby we wszystkich sprawach 
wi T ych  posad i korepetycją' do objęcia zechciało 
skierowywać się piśmiennie do Wydziału Koła 
(Kraków, plac Jabłonowskich 19, I  p.).

* f  W A N D A  Z MONNE‘ÓW M ŁO D NICKA. W e 
Lw ow ie zmarła w  dniu 2 bm. w wieku kut 72 W an
da Monne Młodnicką, postać, znana doskonale ca
łemu starszemu pokoleniu Lwowa, uwieczniona 
nieśmiertelnym ołówkiem Artura Grottgera, któ
rego była pierwsza i ostatnią miłością, uwieczni )- 
ną w symbolu gienjusza, prowadzącego artvs*ę 
przez padół łez i niedoli. Jako młoda dziewczyn
ka. ś. p Wanda lle rze  czynny udział w pracach 
pomocniczych powstania styczniowego. W  r. 1806 
na balu w strzelnicy lwowskiej poznał ją Grottger 
i zachwycony ji j urodą i umysłem, prosił o jej rę
ko i został narzeczonym. Z powodu konieczności 
wyjazdu za granicę, śiub musiał być odroczony 
do j-owrotu Grottgera, ale z powodu choroby 
i śmierci wielkiego -artysty, małżeństwu nie mogio 
przyjść do skutku. Gieikawą spowiedzią miiości 
i  w iorności uczuć Grottgera dia p. W andy Monne 
pozoalaną li^ty do narzeczonej, które dopiero te
raz, po jej śmierci, będą m ogiy być oglcwzone dru
kiem. W  ozlory lata po śmierci Grottgera zaślu 
Lila piunna Monnó artystę-roalarza Karola Mło
dnickiego. Jako wypróbowana w szkole popcw- 
st; niow ,j patijotlra, biorze wybitny udział w pra
cy mirodowoj i społecznej, pisze nie bez talentu 
szkice .powieściowe i nowele, dostarcza polskich 
przekładów wybitnych dzieł literatury zagranicz
nej. Złamana ciosam', które w nią uderzały, po 
stracię zięcia, ś. p. Wacław a W olskiego i jego sy
na. zamordowanego okrutnie podczas inwazji 
przez Ukraińców w Złoczowie, podupadała z dniem 
każdym na siłach i zdrowiti, wreszcie zgasła, oto
czona czcią i miłością społeczeństwa i rodziny. —  
Pozostawia córkę, znaną poetkę, Marylę W olską 
(pseudonim Demob), m*ukę zamordowanego W ac
ława.

PO D W YŻSZEN IE  O P ŁA T  ZA  M IEJSCA W  
W A G O N A C H  S Y P IA L N Y C H . „K u tjo t Lwowski11 
donosi, że ministerstwo kolei żelaznych zgodziło 
■się na podwyższenie od 1 lutego br. opłaty je i-  
noc.kowoj także za miejsca w  wagonach sypial- 
nyeh, które wynosić będą odtąd za kilom etry  od 
1— 20'J: (5.7*5 mk., za kilometry od 201— 300: 54 
nart., za każdy dalszy kilometr 40l5 mk. Równocze
śnie upoważniono Towarzystwo międzynarodowe 
wagenow sypialnych do pobierania od tego termi
nu należy tośei 1800 mk. za zanvjwiariie miejsc sy
pialnych. Vi'edle tego wj-niesie odtąd cena biletu 
sypialnego np. z Warszawy do Krakowa (bez na- 
lożj-tości za zamawianie) 21.800 mk.

S P R A W A  KOM OROW SKIEJ. Jak się dowiadu
jemy, lekarze sądowi orzekli w  sprawie Kom orow
skiej i Paciorka, że weronal, którego wielkie ilości 
dostarczał Komorowskiej Paciorek, nie był przy- 
ezyną śmierci jej męża. Również minimalna ilość 
'/nalczioncj we wnętrznościach zmarłego strychni
ny jest przypadkową. Przyczyną śmierci Komo
rowskiego była morfina, podana do zażycia Kó- 
ipcrowskieiriu \v dniu zgonił. Samobójstwo świa
dome, nawrot gdyby'"Kom orowski był nałogowym 
morfinisią, jest zdaniom lenarzy, wylduczone.

O H Y D N Y  N A P A D  N A  PR ZYJE ZD N Ą . Przed 
kilku dniami 27-Iotnia YVeron)ka L itw inów m , ro
dem zo wsi Rudzonko, gm. Chudowola pod Łuc
kiem przybyła do K rakow a celem (idwiedzenia 
swej ciotki, o której miała wiadomość, że mie
szka w Krakowie lub Kaliszu. K iedy około godz 
10 wioo7.orom wyszła z dworcu zaczepiła ją  jakaś 
około 35-detnia kobieta i  Eapytaiwszy, czy jest 
i bcą, zaproponowała jej u siebie mocleg. Litw i- 
nówna ze względu na spóźnioną porę chętnie zgo
dziła się na propozycję i  udała się z  ową kobietą 
przez nieznane ulice do miesEkania. Tam  znajdo
wały się dwie kobiety w wieku 20 do 23 lat, które 
ąoezęiy Litw inównę namawiać, by się z niemi na
piła wódki. M krótce nadeszło trzech mężczyzn, z 
którym i obecne w  mieszkaniu kobiety poczęły 
rozmawiać w sposób ordynarny. Litw inówna sły
sząc tę rozmowę, chciała odejść, jednak osobnicy 
owi nie dopuszczali je j do drzwi, a kiedy poczęła 
się z nimi szamotać, pobili ją  i  pokopali. Gdy Li- 
twinówna broniąc się ukąsala jodncgio z oprysz- 
ków w iw  ar/,, właścicielka jaskini noczęła lyima- 
jviać mężczyzn, by dziewczynę przywjąizali do łóż
ka, przyezeiu wra.z z jednym apaszem przytrzym a 
ła ją: dwaj pozostali przywiązali w tedy dziewczy
nę do łozka i dopuścili się na niej gwałtu. Pod
czas haniebnej scc.ny Litwinówna straciła przy
tomność i nie wie, co się z nią potem działo. K iedy 
oprzytomniała, było już jasno. W  mioszkaniu znaj. 
dowsła się kobieta, ktńrą poprzedniego wieczoru 
spotkała przed dworcem. LitwinówDa była jeszcze 
przywiązana do łóżka, a na nogach jej zamiast 
nowych bucików b j iy  podarte, nicaasznurówninę 
trzewiki. W tedy gospodyni mieszkania zbliżyła się 
do dziewczyny i wyjęła je j z za bluzki paszport, 
45.000 rr* .rok i 15 rubli e-arskich w gotów ce. Nu 
prośbę dziewczyny, by ją  uwolniła z więzów, ko
tleta  przywołała z są iedniego pokoju jedną z 
młodych kobiet, które by iy przy napadzie, a roz
wiązawszy sznury, kazała Litw inównoj kłęknąe i 
przysięgać, źe nikomu nie powio, co zaszło. Po 
przysiędze jedna z kobiet wyjęła z szuflady re
wolwer i przyłożywszy go  Litwunównie do ust, rze
kła: „Jeśli mnie zdradzisz, to odsiedzę, ale ciebie 
czeka ‘ śmierć11. Druga kometa dala Litw inównoj 
szklanicę z jakimś płynem i zmusiła ją do wypicia.
I o ozem zabrawszy je j koszyk wyprowadziła ją z 
pokoju. Po przejściu kilku ulic kobieta wprowa
dziła Litwinównę, której się słabo zrobiło, do jed
nej z bram. Tu dziewczyna zemdlała i w talcim 
stanie odnaleziono ją samą o godzinie 12 w  po
łudnie w  bramie domu pod 1. 5 przy ul. Kurkowej. 
Zawezwany lekarz pogotowia ratunkowego odwiózł 
ofiarę ohydnego napadu do szpitala, gdzie po 
przyjściu do przytomności opowiedziała Litw inów
na okropne swioje przejścia. Zawiadomiona o tom 
policja wszczęła poszukiwaniu w  celu wykrycia 
jaskini i całej zbrodniczej szajki.

K O N F IS K A T A  SŁO N IN Y . W czoraj przytrzy
mała p o lic ji na dworcu krakowskim M. Lukasiko- 
w-ą ze Strzemieszyc i R. Szmulowiezową z Sierszy. 
Obie usiłowały wyw .eźć z Krakowa bez zeawo 
1< nia, pierwsza 25 kg., druga 15 kg. słoniiy. 
«1 łuszcz skontiskowano i odesłano do magistratu.

W Y B R Y K I SZUMOWIN. Onegdajazej nocy nie- 
wvśledzeni opiyszki wybili kamieniami 3 duże w y 
stawowe szyby w sklepach finny „Iskra" i „Pnulli1 
przv ulicy Busz rew ej w  domu pod i. 18.

K R AD ZIE Ż  W OZU MEBLOWEGO. Do policji 
doniosła firma i , Transport11, że dnia 6 bm. skra
dziono z piacu przy cyrku obok ul. Starowiślnej 
wóz meblowy wartości 6 miljonów mk.

K O M U N IK A T Y  I ZAW IAD O M IE N IA .

N A D Z W Y C Z A JN E  W A L N E  ZGROM ADZENIE 
cziunków Syndjkatu dziennikarzy krakowskich
odhęiEzie &ię w niedzielę 1S bm. o godr/. 4 po poł. 
w lokalu Syndykatu przy pi. Szczepańskim 7. Po
rządek dzienny: 1) Odczytanie protokołu z po
przedniego walnego pcsiouzenia, 2) zmiana § 5 
statutu-, 3) wnioski i interpelacje.
W . Korolsw icz, sekret. Dr A Beauore, nrezes.

Z PO LS K ILJ  AK AD E fdJ I UMIEJĘTNOtiCl. —  
Posiedzenie wydziału filologicznego odbędzie się 
w poniedziałek 12 Lni, o godz. 5 po poi. Porządek 
dziei ny. Siuko Tad.: Z hietorji st.udjów nazjan- 
zeńskich w Polsce. Klinger J.: Obrzędowość ludo
wa Bożego N.nrodzcnia, jej poch-odzonie i znacze
ni/ pierwotne. Reinhold J.: Ze etudjów nad ręko
pisami francuskiemu Now oodkryiy rękopis poema- 
'u iio irc  et Biancliefloir. —  Petem odbędzie się 
posiedzenie a d mLnistracyjn e.

DOROCZNE W A L N E  ZE B R AN IE  K O ŁA  TOW . 
NAUCZ. SZKÓL W YŻ . W E  LW O W IE . Dnia 3 bm. 
K c lo  lwowskie Twa N. S. W. odbyło doroczne -ze
branie Po sprawozdaniu zarządu K ola  walne ze- 
brnnie po krótkiej dyskusji uchwulilc absolutorjum 
i podzięko w anie ustępującemu zarraądowi. Do no
wego zarządu wybrani zostali: Dr St. Kuczyński, 
prezes, dr A . P-s&kndzki, zast. pre-z., B. Dziedzic, 
sekr. i Z. Palinoarski, B]r;ub.

W A L N E  ZGROM ADZENIE TO W . M IŁOŚNI
KÓ W  JI(ZY 'K  A PO LSKIEGO, połączone z odczy
tem prof. P. Jaworka pot. „Jak  powistnly liczebni
k i ", odbędzie się w niedzicla^H bm. o go<Lz. 10*15 
W sali 43 Unh\ ersytetu.

S A LA  PU B LIC ZN A  R YSU N K Ó W . Państwowa 
Szkolą przemysłu artystycznego ogłusza wpisy na 
drugie półrocze, które przyjmuje się codziennie od 
godz. 5— 7 wieczorom w  gmachu Muzeum prze
mysłowego przy uh Smoleiisk 9. Nauka podzielo
ną będ/.ie n ?  rj’suniki dia zawodowców i osobno 
dla kandydatów niefachowców.

Z kraju i ze świata
W Y J A Z D  MARSZ. P IŁSU D SK IŁG O  CO GROD

N A . Szef sztabu jenerainego. marsz. Józef Piłsud
ski, wyjeżdża na niedzielę 11 bm. do Grodna, gdzie 
jak donosi „Echo Grodzieńskie** —  w  zastępstwie 
prezydenta Rzeczypospolitej weźmie udział w 
święcie pułku łódzkiego i  wręczy dowódcy tego 
pułku sztandar.

W Y D Z IE LE N IE  W Y D Z IA Ł U  APROW1ZACY.J- 
NEGO. Z W arszawy donoszą, że wydział aprowi- 
zaeyjny ministerstwa spraw 'Wewnętrznych ma być 
wyłączony z departamentu samorządowego i pod
legać będzie nadzwyczajnemu komisarzowi do 
zwalczania drożyzny. W  obecnej chwili są w  toku 
c-dnośne prace reorganizacyjne.

PRO JEKT U S T A W Y  PRASO W EJ. (Tel. wŁ). 
W  prc7.ydjum Rady ministrów obradowała krm isja 
niię(l.zymiuistcTja.lna nad opracowanym przez w y 
dział prasowy projektem ustawy prasowej. Obecni 
byli przedstawiciel mmistorstwa spraw wewnętrz
nych, sprawiedliwości oraz wydziału prąsowego 
prezjdjum  Rady ministrów'. Na razie akceptuwano 
część administracyjną projektu, co się zaś tj czy 
sankcyj prawnych i proceduralnych, te kwcstje 
to poruczuno do opracowania ministerstwu sprar 
wicdliwości W  najbliższym czasie projekt' ustawy 
ludzie przedmiotem obrad Rad\ minLtrów.

PR O JE K T U S T A W Y  W ID O W ISK O W E J. (Tel. 
w ł ) .  Dnia 17 bm. w  ministerstwie spraw wewnętrz
nych odbędzie sie narada między minister jalną w 
sprawie rozpatrzenia opracow anego przez wydział 
prasowy tegoż miniaterstWa projektu ustawy w i
dowiskowej. Ustawa ta obejmie przcdcwszyslidom 
kinoteatry.
* O BO W IĄZEK  SŁU ŻBY YYOJSKOWEJ D L A  

FU N KC JO N ARJU SZY  POJJCJI. (T eh -w ł.). K o 
menda policji paóstwow ej komunikuje, żo funkcjo- 
narjuszo policji nie mogą być zwalniani w  razie 
powrolionia ich do służby -wojskowej. YYszelkic xe- 
klamacje ze strony władz policyjnych są zbędne 
i nie broią uwziględniane.

S P R A W A  OBCYCH UCHODŹCÓW W  POLSCE 
„Kurjcr Polski*' dowiaduje się. że w  najbliższym 
c/a sio wyjdzie okólnik ministerstwa spraw we- 
wniętiziiych, regulujący ostatecznie sprawę uchodź
ców. W szystkie dotychczasowe zarządzenia w 
sprawie nielegalnie przebywających, tak zwanych 
liii/zarejestrowanych uchodźców, zostały utrzymane 
w mocy. Żadne ustępstwa nie będą stosowane. 
Interwencja jakiejkolw iek organizacji polityoznej 
w sprawach obywateli zngijiniczinycli nie bę-Izio 
uSvzględmona w  stosunku do uchodźców zareje
strowanych (jost ich około 10.000) i będą oni 
mogli do dnia 13 kwietnia, przebywać w Polsce.

PO W SZEC H N Y SOKOLI SEJM. Związek So
kolstwa przypomina, że pierwszy powszechny So
koli Sejm w V  arsza'wic odbędzio się dma 18 lute
go o godz. 10 rano przy ul. M iodowej 14 w sail 
Ś t owarz yszon i a ra e m i e śni k ó w .
' N IEBEZPIECZEŃSTW O  W Y L E W U  W IS Ł Y . 
(Tel. wl.). Niebezpieczeństwo Y/ystąpienia M irty z 
brzegów ist.meje w dalszym ciągu. W  dniu dzi
siejszym poziom wody nie uległ żadnej zmiainie.

SAMOBÓJSTWO LEG JO NISTY. Jak z W ar
szawy donoeza, wystrzałem z rewolweru pozbawił 
się życia YYTaidysław Lisiewski, podporucznik 9-go 
pułku legjonów.

O P L A T A  L ISTÓ W  DO ROSJI Misja sowiecka 
w Warszawie podwyższyła cenę przesłania listu 
do Rosji z 1000 na 2000 marek polskich.

ŚW IĘ TO K R AD ZTW O . W  nocy 5 bm. w koście
le paraijainym w Chołouiewie, gmina Jabłonna, 
pcw. warszawskiego, n iew ykiyci złoczyńcy dopu
ścili się świętokradztwa. Złodzieje dostali s ię . do 
kościoła po godz. 12 w nocy, po przez zakrystję 
pizy pomocy podrobionych kluczy. Skradziono 2 
kielichy srebrne do komunikantów, z. czego joden 
pozłacany, 1 kielich msaalny pozłacany, naczynia 
[Jaterow,ane do św. olejów, kociołek do woay świę
conej, 2 p la te ró w ce  kinkiety ilp. Wartość, skra
dzionych przedmiotów wynosi z górą trzy miljony 
marek.

ZAM KN IĘC IE  FARB1ARŃ. Na zebraniu człon
ków 2-go Stowarzyszenia właścicieli farbiarń w 
Lodzi i okolicy', po ojnówieniu kweetji obecnej 
sytuacji, postanowiono wobec olbrzymich wy dat-

Sobota, 10 lutego 1923,

kćw  za roboeizjnę. węgiel, farby i artykuły, za 
które zmuszeni są płacić gotówką, nie otrzymując 
jej, wstrzymać nich w swoich fabrykach.

KO N IEC  P A N A M Y  BU D O W LANEJ W  LODZI 
Panama budów lana w w yd zb ie  budownictwa ma- 
gistrańu m. Łodzi znalazła wrewzcie swój końcowy 
epilog na ostatn.rem posiedzeniu Rady miejskiej. 
Powołana komisja po wśzoehstronnem rozpatrzenia 
sprawy przedłożyła Radzie miejskiej wmiostk, do
magający się wykluczenia z Rady miejskiej Moj
żesza Heim Ina oraz ławnika wydziału budowni
ctwa Leopolda Arndta, nadto akta w  spra/wie nad
użyć dokonywanych przez ostatniego z nich skie
rować do prokurafOTa sądu okręgowego wv Lodzi. 
V  n:o.,ck ten rada miejska uchwaliła wszystkiami 
giosaaui przeciw jednemu, usuwając w  ten sposób 
p Heimana z grona radnych miasta. Zdyskredyto
wany radny7 jest zarazem poełem do Sejmu z mia- 
•sta Protiko-wsa.

K A T A S T R O F A  KO LE JO W A. Dnia 31 slyczr.ro
0 godz. 9 wieczorom na szlaku Knyrszyn— Staro- 
śtelce z nieustalonej dotychczas przyczyny' rozer
wał się pociąg towarowy w składzie kilkudziesię
ciu wagonów. Wskutek nieprawidłowego sygnału 
danego przez konduktora pociągu nastąpiło zde
rzenie się pociągów. Doszczętnie rozbity ch zostało 
7 wagonów, 3 wagony zostały' ciężko uszkodzone
1 5 wagonów lżej uszkodzonych ( aly tor został 
zatarasowany szczątkami rozbitych i wykolejonych 
'wagonów na przestrzeni kilkuset metrów'. Z Bćde- 
gostoku po godzinie przybył w  pełnym składzie 
pociąg ratowniczy- Szczęśliwym zbiegiem okolicz
ności wypadku z ludźmi nie było.

AR E S ZTO W A N IE  KOM UNISTÓW . Z S osn ow y  
donoszą; W  ub. niedzielę policja wytkryła w iokaiu 
związku zawodc-wego robotników przemysłu" ą>o- 
żywczcg© w  Sosnowcu nielegalne zebranie komu
nistów. N a  widok policji kilku uozestmunw zebra
nia zdążyło uciec, resztę ra.ś w ilości 20 osób od
prowadź,'no do komisarjatu, gdzie po Oporządze
niu protokołu puszczono ich na woln-ość, zatrzy
mano tylko braci I), i J. Barankiewiczów, prz.y 
których znaleziono mnóstwo bibuły' komunistycz
nej i okolniikow bolszewickich. Zaznaczyć należy, 
iż wspomniany lokal udekorowany jest szeregiem 
portretów Trockiego, i ronina itp., więliszość zaś 
zebranych stanowili młod-zi żydzi.

GMACH PGSEJM OW Y W E  LW O W IE  D L A  
U NIYVERSY'TETU, Na posiedzeniu komisji oświa
towej pod przewodnictwem pos. Sołtyika rozpatry
wano w  dalszym ciągu sprawę przekazania byłego 
gmachu posojmowego we Lw ow ie uniwersytetuwd 
Jana Kazim ierza we Lwcrwde. Przyjęto pierwsze 
trzy artykuły projektu, ustalające zaendy prze na. 
zania na stale użytkowanie uniwersytetowi lwow
skiemu gmachu posejmowego. Następnie przyjęto 
wiiiueck pos. Smułikow aldogo, opiewający: Kom i
sja oświatowa uchwaliwszy trzy  pierwsze artyku
ły, dotyczące samej zafady oddaniia gmachu poi- 
si jmowego we Lw ow ie do użytku uniwersytetu 
lwowskiego, przekazuje dalsze rozpartywanie pro- 
jelitu ustawy komisji prawniczej.

ZAPRO SZEN IE  N A  K O N T R A K T Y  K IJO W 
SKIE . 'Zr Lw ow a donoszą: Duwieoko-ukraifiska
misja li Uidiciw,'!, rewanżując się za uiprzejme przy, 
jęcie; jakiego doznała na Targach W&choonich, 
gdzie dokonała transakcyj na przeszło 1 miljard 
marek ;>oi-'kich, zaprosiła prezydjum i dyrekcję 
Targów 'Wschodnich na otwarcie jarmarków koa, 
traktewycli w  K ijow ie  i dołożyła wszelkich stan 
rań, aliy. ułatwić im podróż. —  Prezes Targów  
Wschodnich, p. Marjon Turski, j dyrekt-or Targów, 
p. Jan PuchalŁiki, udają się w  towarzystwie dele
gata misji handlowej sowiecfco-ukraińsluej, na 
otwarcie jarmarków kontraktowych do K ijow a na 
dzień Ifi bm. Zarząd Targów  Wschodnich przy
wiązuje dużo znaczenie do lego  faktu i wyrraża non 
dzieję, że mioże to przynieść praktyczni rezultaty 
illa iwowsldcii Targów Wschcdnicli. c

W Y R O K  W  PROCESIE „W O L N Y C H  K O Z A 
K O W I. Ze Lw ow a donośną, że zapadł wyrok w  
sprawie, a.tamana „wolnych kozaków** Szurmiaka 
i jego podwładnych Panasa i Łacha, oskarżonych' 
o moraorstwa i rabunki. Szurmiaka uznano win-1 
nym zbrodni morderstwa i skazano go  na 15 lat 
ciężldego więzienia, Panasa trybunał uwolnił, ai 
Lacha skazano na 4 lata, ciężkiego więzienia.

N O W Y  D Z IE N N IK  W  C IE SZYN IE . Z dniem 
wczorajszym pojawiło się Hv Cierzynde nowe pi
smo p. n „Dziennik Śląski*1. W ydawcą i odpowie
dzialnym redaktorem nowego dziennika jest dłu
goletni redaktor „Silceii**. W edług zapowiedzi pi- 
2ino ma być bezpartyjne.

ŚM IE R Ć  H . W IT T M A N N A . Wre w torek  u- 
moiKł pad! W iedn iem  H ugon  Wittanarra, k tó ry  
ąiraez 50 la t  practeyal w  »N e u e  F re ie  Pretsas*. 
Zm arły, w M k i znabYcai i WTlediaioLel kulitury frar.- 
icatskiej, zSwSs&zcaa 18-tego w ieku , b y ł m istrz ans 
fa rm y i sty lu , znakom itym  pfearzem , pub licy
stą i feljętamiistą.

U C IEĆ ZKA  P A W U I.A N A . Y/iałkie wrażenie wy- 
woiaio —  jak  donoszą z R yg i —  Waród władz so
wieckich, jak również łotewskich, dobrowoma 
przokroezenie granicy łotewskiej przez głośnego 
członka majw’yższcgo trybunału sowieckiego f  La
nych instytucyj bolszewiokrah, Paiwulam, rodem 
Łotysza. Paw ułan, który był lakże swego ez,asu 
komisarzem .sowieckiego wziabu jenerainego z jieł- 
ncniocnictwem wydawania wyroków  śmierci, od
dal władzom łotewskim przywiezione z sobą do
kumenty i oświadczył, że ma już dosyć rządów 
bolszewickich, które wykazują coraz wyraźniej 
bankructwo idei bolszewickiej, oraz, że gotów jest 
■zapoznać władze łotewskie z cennemi faktami, ry-1 
czącemi się najwyższych sfer aowiockfth.

Poselstwo sowieckie w Rydze zażądaio w j da
nia Pawulamt, zarzucając mu, że sprzeniewierzył 
znaczne sumy, ale wiadz.e celne nie znalazły przy 
nim żadnej gotówki, wobec czego rząd łotewski 
odmowni wydania zbiega.

PO LA C Y  W  LO N D YN IE . W  bankiecie, urzą
dzonym przoz sekcję polską t, zw. Liceum Clu bu, 
w/.iął udzml także pokki minister pełnomocny W  
przemówieniu swem dał on w y m  uczuciom sza
cunku i podziwu, jaki żyw i Polska ula Anglji i 
jej instytucyj.

K A T A S T R O F A  NAD  JEZIOREM D a VOS. Do
noszą z Zurychu: Dnia 7 bm. rano u.-unęUi się zie
mia na północnym brzegu jeziora D.nvos. Około 
l.r 0.000 metrów sześciennych ziemi wraz ze stajnią 
znajdującą się na tern miejscu stoczyło *<ę do je
ziora. Na południowym krańca jeziora zatonęli 
pcm.pa, poruszana dwoma motorami o sile 400 ko
ni. W ystaje ona do polor, y  z wody. Jeden ma
szynista zatonął, drugi zdołał się uratować.

TR ZF jS IE M L ZIEMI. Donoozą z Melbourne w 
Aust/alji: Tutejsze aparaty sejsmograficzne zano
towały gwałtowne trzęsienie ziemi, prawdopodob
nie na uceanie Spokojnym.

Z Sarajewa donoszą, Ze odczuło tam s.lue trzę
sienie ziemi. Aparaty sejsmograficzne reagów iły

*
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na trzęsienie tak silnie, że kilka sztyftów z apara
tów wypadło.

Z U N IW E R S Y TE TU  JAG IELLO ŃSKIEG O . P. 
Fiscbgrund Maksymiijan, rodem z Budzowa, otrzy
mał na tut. Uniwersytecie stopień doktora praw,

DALSZE  C E G IE ŁK I W A W E L S K IE  ufundowali 
3081 Nauczyciele i uczniowie gimn. im. Tad. Rej
tana w IV arszan ie: 3982 Pamięci Wacława Mi
kulskiego —  maika; 3983 Tow. muzyczne ku czci 
Ireny Karłow iczowej; 3984 Pamięci dr Aleksandra, 
rodcicchowiskicgo —  żona i syiu: 3985 Pamięci 
Edr.nmua W ronckiego —  weterana sybiraka z r. 
18G3 —  żor.a; 3986 PYanciszek Dadzlbóg Kamień
ski pamięci wygasłego rodu Leszezyc Skalmirow 
rkielt; 3987 linienia por. Bronisława Sroki. kole
dzy oficerowi, radiotelegraf W . P.; 3088 fenianie 
prof. Zygm. Szczawińskiego —  wdzięczny uczeń; 
3089 Pamięci Stanisł. i Józeia Bzętkrawskieh i 3990 
Pamięci dyr Edwarda Rontalera —  pierwsi, wy 
cowańcy jogo szkoły.

E ©  o p a r t a  -

Z A W O D Ź  N A R C IA R S K IE  » 0  M IS T R Z O r " W O  
T A T R « .

Z W w .sb iT iy  donofsi A . W . 8 bm.: 
O stateczn ie uisteJony zosta ł następu jący 

program  drugich  m iędzynarodow ych  zaw odów  
narciarskich o »M is trzortw o  rra tr « . Program  
przew idu je następująco bi.egi:

1) B ieg  główm y d la  sanjorów , ok o ło  18 kim ., 
dostępny d ia  zawodników" w szystk ich  k las od 

jla t 18. 2 ) B ieg  m łodzików , około  10 klrn., do
stępny dla zaw odn ików  oid la t IG do 18. 3) 
B ieg  pań, oko ło  G kim. 4 ) B ie g  w o jsk ow y  o 
m istrzostwa} wojska, po lsk iego , -około 18 kim. 
D ostępny dla sen jorów  i  jun jorów  w’ służbie 
czynnej arm ji p oM do j. 5) B ieg  pa tro low y  z-e 
strzelaniem , ok o ło  10 kim., .dki drużyn, złożo-

ZAMIASr W1FŃCA NA TRUMNĘ ŚP. JARO
SŁAWA STEBELSKIEG O  złożyli na rzecz Po l
skiego 1'unduszu W dow  j Sierót wojennych w za
rządzie togo stownwzyszenia: Janowie Cieszyńscy 
20.000 mk., Karolowie Dolż.yccw 20.000 juk., Mar ja 
Piutyńska lO.OOO mk Alfred Óbcrmajor 5000 mk., 
Bank Hipoteczny 50.000 mk., drobne przy kasie 
w  Banku Hipotecznym 3.508 mk., Tow. uliezp.
Przyszłość" filja Kraków  50.000 mk ; * razem 

158.500 mk.

Cyrij „Olytapi#“ w Krrtewił
P z i ś  w  pfcteH o cedzin i: 3 m c m

W3£^X3£
Siou kolos, stojący na jednej przedniej nodze! Tresura 
10 koni. Kucyki tańcząca. Konie lilypnty Cyklista na 
rowerze-dratinie. Klowni frantuscy i 10 innych cieka

wych atrakcyj. — Cyrk jest bardzo dobrze ogrzany! 
Bilety wcześniej nabyć można w  Rynkn gt. BO, 301

r - T E A T R Y  K R A K O W S K IE .

Z T E A T R U  IM. SŁOW ACKIEGO. Zapowiedź 
ko-mcdji, niegranej jeszcze, u nas spółki autorskiej 
J. Bousque>t'a i S. Aimomfa- pt. „Sławna artystka1' 
spotkała się z żyweni aaint e resowa ni cm publiczno
ści krakowskiej. Belę tytułową kreuje p. K. Bed- 
narzewska, dalsze spoczywają w  rękach pp Modze 
łewskiej, Al. Orli-kównej, Nowakowskiego, Kw iat
kowskiego, N iewiarowieża i Semowakiego. Dzisiaj 
ĄTo , co najważniejsze'1.

O PE R A  1 O PE R E TK A . Dziś w- piątek !) bm. 
tea- r -zamknięty z powodu przygotowań do jutrzej
szej premjery operetki Steppana „Taniec miliar
dów1'. .Jutro w sobotę 10 bm. wenodzi na, afisz 
amerykańska operetka J. Steppana „Tan iec ird- 
1 jardów11. Rzecz będzie wystaiwsiomia zo speciałnym 
przepychem w  kosłj uniach i de-koracjojch pod rou- 
zy €7,-11 om kierownictwem k;upelmiir-tr»a Szczepań
skiego i reżyserskim p. Minowi cza, a zni"komite 
amen kańskie dowcipy aewynią ł  operetki tej nie
zwykle wesołe widowisko. Operetka, ta ze względu 
na zapcw niono powiod-zenie będzie graną kilka dni 
z rzędu, na razie w  so-bo-tę, niedzielę wieczór i w 
poniedziałek.

Z TE A TR U  „B A G A T E L A ". W  sobotę po po], 
po cenach zniżonych „Panna mamusia11 a w  nie
dzielę po południu „Cobolim-1.

nych z 4 zawodnik ó w,_ dostępny dla wojsko- lazła' 240.000 lirów w fnntaleh angielskich, z

' *̂v- j,

SpiscB przeMi ngo^l Isnysfćsi m itesn
ujawnione w ażne szczegó ły . S k o n s ta to w a n o ,'n w d o rcó w , oraz w k tórych  w żyw a  się robot-ni- 
że spisek b y ł szeroko  rozga łęz ion y  w  całym  k ów  do obalen ia rządów' faszystow sk ich  we 
kraju  i wybuch miaił n aetąpT  rów nocześn ie w  W łoszech  P o lic ja  znalazł. u Bord ga  ob fitą . 
całych W łoszech . Skonstatowano ponadto, że obn-iążającą korespondencję z koiniumisnami 
p rzyw ód cy  spiibku znajdow ali się w  kon takcie  
z koffiunif-taiiii w  M oskw ie, przez k tórych  ruch 
ten jost finansow any. Plan spisku b y ł ojura-co-
w rn y  p rzez centralną -organizacje pod  nazw ą 
»  Ta jny kom itet rew o lu cy jn y  z siedziba w  R z y 
m ie*. W ykryci-e  spisku nastąpiło p rzypadkow o. 
A-reszit.owamo n ie jak iego  Giiowtun-i Bord iga. —  
Podczas rew izji w je g o  m ieszkaniu po lic ja  zna-

wyeh w  służbie czynnej. G) B ieg  rozstaw ny, o- 
k o ło  18 kim :, dła ditużyn złożonych  z trzech za 
w odn ików . 7) B ie g  dziec i: a ) ml la t 10 d o  13, 
b ) od la t 13 do IG. 8) S kok i iScmjorów'. 9) Skoki 
junjoirów.

N a jlepsza  ilość pnnk lów  w' b iegu  g łów n ym  i 
skoku -senjorów decydu je  o  awycięstwda w  bie 
gu  złożonym . Z w yc ięzca  o trzym a tytu ł »M i- 
strza Ta.br« na irUk 1923/24, nagrodę honoro
w y, dyplo-m i odznakę honorową P . Z. N .

Z s®li s a d o w e j

„K R Ó L  E D Y P " W  T E A T R Z E  „B A G A T E L A ".
W  niedzielę o goclz. 11 prced poi. odegranym zo
stanie „K ró l Edyp11 Sofoldesa. Ceny 50 procent 
zniżone- . i. .\;-łć v -

B A L E  I  Z A B A W Y , 
ś DORCCZNY RAU T M E D YK Ó W  -ze współudzia
łem prof. wydziału lekair. oraz lekarzy, pod prote
ktoratem: rrikt. Naitansona, wo-jew. Gałeckiego, 
-prof. Marchlewskiego i Rosnera, -rorapoezrnie się 
częścią koncertowy o godz. 10 wieczór w  sali Sa
skiej (ul. sw. Jana) dnia 12 bm. Kom itet przygo
towuje niespotykane i miłe niespodzianki. Dc ehod 
ma Tow. Brat. Fom. Aie-d. i budowę Domu, B ilety 
wcześniej do nabycia tylko za okazaniem zapro
szenia w Esplanadzie od godz. 6— 9 wieczór, a w 
dzień zabawy przy kasie.

SZALO N A  SOBOTA, o-to t.ytul maskarady urzą
dzanej przez artystów teatru „Bagatela11 w  salach 
tegoż teatru dnia 10 lutego (sobota). N iewielką 
ilość zaproszeń wvdaje leszcze komitet w kamcela- 
rji teatru od 11— 1 i (i— 8 wiecBeremi.

Z A B A W A  „S O K O LA ". Daia 13 Izm. Tow  gtmn. 
„Sokół11 w Krakowie urządza dla swych członków 
i zaproszonych gości za.ba.wp, przygotowawszy li
czne niespodzianki dla urozmaicenia zaoa-wy.

JUTRZEJSZA R E D U TA  C Z Y T E L N I T O W A 
R Z Y S K IE J  zapowiada, się imponująco, tak -ze 
względu na i-losć gości, jak i na spodziewany prze
b ieg zabawy, Masowo przygotowane a  nieprakty- 
ko-w a-ne dotychczas niespodzianki utrzymuje Ko
mitet w tajemnicy aż do rozpoczęcia reduty. K o
mitet mc odpowiada za nadwerężenie narządu słu
chowego wskutek produkcji „jajzz-bandzLsty'1 Col
linsa,

Dla uniknięcia natłoku sprzedaną zostanie ty l
ko ograniczona ilość Liletów', których resztę w y
daje Kom itet od 4— 8 wieczorem w lokalu „C zy
telni11 Rynek A-B 39. » ■̂ -r

RFPFT-?t t :a r Y *
TE A TR  IM. SŁOW ACKIEGO:

Piątek, 9 bm.- „Ta co najważniejsze11.
Sobota, 10 bm.: „Sławna artystka'1.
Niedz.ela, 11 bm. po poi.: „Zbójcy1*; wieczorem 

„Sławna, artystka11.

i  TEATF OPERA I OPERETKA.
Piątek, 9 bni.: Teatr zamknięty.
Sobota, 10 brn.: „Tanie miijardow11.

TEATR >U!AGATELA«.
Piątek, 9 bm.: „Żongler11.
Sobota, .0 bm. po poł.: „Panna mamusia11; wieczo

rem: „Żongler11.
Niedziela, 11 bin. po poi.: „Gobelin11; wieczorem:

..ŹOi.glet".
Poniedziałek, 12 bm.: „żongler11. *

f
«v ._  __

»  K raków -, S lu tego.
A F F R A  SZPIFG O W SKA.

Głośna sprawa szpiegowska Illadiszia i wspólni
ków znajduje się \v stadjum ukończenia śledztwa. 
Zazimozyć należy, że Hladisz, jedein z naj-niebe-z- 
piecznk jszyeh szpiegów, działających -w Polsciyna 
rzeez państw ościennych, zbiegi z więzień okręgo
wej policji państwowej przy ul. Siemiradzkiego w 
Krakowie. Akta innych oskarżonych przedstawio
no prokuraturze w o-jskowej.

W ŁA M A N IE  DO S K ŁA D U  SKfcR.
Kraków, 9 luiego.

W czoraj pr/.ed zwykłym  trybunałem w sądzie 
okr. karnym toczyła się rozpraara przeciw Józefo
w i Schwimmerowi, który w  lipcu z. r. ze składu 
Pc.rgeniclita pr/y ul. Zielonej skradł zapaś skór 
wa-rtości 10 miljo-nów marek. Na royprawie oskar
żony wyparł się zarzuconego mu czynu- Jako 
świadek przyprowadzony z w ięzienia fałszywy 
„lekarz11 Rosnsithal, w ypad  się znajomości ze 
Scliwimmoreni. Trybunał skazał Scbwianmera m  
1 rok więzienia za paserstSro, a uwolrćono go  od 
zbrodni włamania W spólników Schwimmera. a to 
dorożkarza Peneaka j niejakiego kochera skaza
no pierwszego na 3, drugiego na 6 miesięcy w ię
zienia.

SfKkBM pwwi» Iwfnofd
W arszaw a, 8 luiiego (P A T ) .  N a  posiedzeniu 

kom isji prawniiczej poseł H a r  t g ]  a s  re fero
w a ł wniotsea kiubu żydiowB.k.Kgto' o  uchylen ie 
postanow ień praw nych  ogiralniilczających równo- 
upruwMimiic ludnościi żydowsld 'ej. W n iosek  o- 
piiarai się na p ro je lic ie  uistatwy, wnicfeioinyni jesz
cze  pirzioiz rząd  Pomilaow^kiiego. Przedstawicd.-l 
pamydjuTn R a d y  tainiisitrów ośw iadczy ł, że 
rząlcf w  ciągu jedtoegio m !-o «iąca  wniesie, p ro jek t 
regu lu jący  stosunlti praHrne ludności ż yd o w 
sk ie j w  myśl zasad konstytucji. Ośw iadczen ie

k tórych  posiadania B ord iga  n ie  umilał » ię  w y -  

ifi- ssse etbbu jn e ro ^ ajuŁJM».„ujiMiŁBaaBBL'J ija i

r̂ obhizacja w Konstantynopolu
Londyn , 8 lu tego  (P A T ) .  R eu ter donotsł z 

Konstainiiynoipiekt: Dzisemnaki- o g ło s iły  nozkaz
komendanta; w o jsk ow ego  z  Ivone4iaaitynojX)la. 
w zy w a ją c y  do zg łoszen ia  się w szystk ich  ofi- 
ca^ów czynnych  i rezerw y. N ie  zapidsowainie 
się do te g o  weziwan.ia zagrożone jest- karam i.

włoskim i.

A R E S Z T O W A N IE  K O M U N IS T Ó W

W iedeń , 8 lubego (A W ).  » W ien er Morpen-
Ze itu ng* donosi z R zym u io aresztOTcaniach ko- 
muni'*.tó\v w e  W łoszech . A rosztow an ia  to przy- 
b ra ly  ju ż w ie lk i rozmiatr. W  Maidkieu w a d zo n o  
w  w ęzien iu  ok o ło  300 kom unistów . W  P en ig ji 
OiSsidzono w’ w ięzien iu  12, yr B o lon ji 10 kom u
nistów .

O B S A D Z E N IB ^ H A M B U R O A ?

W iedeń , 8 lu tego. »N . W . Jonumal« przynosi 
7. Berlina; niefepraTaćizoa^ą diclfąd w iadom ość, ja- 
koibr k’ratncuzi m ieli zfewrwtar obsadzić wojskiem  
w zg lędn ie  sw oją  flo tą  Ham burg, a to  dla odcię
cia. dicnvioz,u w ęg la  i  kokstii z  AngĘii. P rzem y- 
aSowley nioin ieacy załaugiiS bownem z?  Stim ic- 
sem na czele o lbrzyn iio  zapasy w ęg la1 i kolcsu 
w  Angljic

cionarjr.szów państwowych wygląda niomal za
wsze humorystycznie. I tak n. p. funkejMntrjusze 
poi;:-.lo-.vi o taym yw a li tytułem wjinagrodzenia za 
Jracę w  nocy dodaitek, k tórr do września ubie
głego roku wynosi! ok„ło  9 :Mkp. za noc. Dopieno 
we wiześniu podi.iesiony został do wysokości 
400— 580 Mkp Obecnie znowu roząłorządzeniem 
z 18 stycznia (Et U. R. P. N r 10), obow iązujaccm 
od 31 stycEni.t, dodatek ten podniesiony ?,ostał
0 150 procent, czyli wynosi 1.000— 1.400 Mkp. za 
noc. Nadmienić należy, że dodatek ten wynosił 
przed wojną 1 K  80 li. Rozporządzeniem tejsauncj 
daty podivy’ ż6zone zostało również wynagrodzenie 
fnrkcjona.rjuszów pooztowycli za czas j racy w  
pocztach ruchomych, ;ir<.y konyoojowaniu poczty 
koleją. Zaisaduicza należytość wynagrodzenia wc- 
nosi od 7— 11..'j  Vkp. za godzinę. Na czas nenif- 
rania dodatków Ir >z/źmany.li 'a gn .lżen ie  to 
podwyższane/będzie o jbow iazujący mnożnik.

W  myśl ustawy z F października 1921 r o nrze- 
p:sach porządke «»y<Si na drogach publicznych, 
która międizy innemi przewiduje sadzenie i utrzy
mywanie —  o ile mOiiiości —  drzew owocowych
1 żywopłotów wzdłuż wszystkich dróg publicznych, 
wydane zostało rozporządzenie ministra robót pu-

, hucznych z  dnia 39 grudni i 1922 roku fD. U. R.
mi. ćytuacja \VIoe-h w Tripclis-e jest v najwyż-|p N r 8) w przedmiocie sadzenia i utrzymywania 
szyin slopmu kiy tyczna. Operacje łor-k-o y rze- fjrzew przyalrożny cli na drogueh publicznych. We- 
ciwko powstańcom rozpoczęte zostały na r o z k a z . t y c h  przepisów, zarządy drog publicznfch. tak 
Mussolimego, który zosu . zaAlannownuy wiado- pańsLwowc, jak samorządowe, wkiny w ciągu ro- 
mości' nii o ) rzygouy/aniu Arab .v przeciwko r - jku ułoży’c pn.gram szezegółewy stopniowego ob- 
politoyyi. Trzy kolumny’ w oj-k  włoski -,h wyruszyły radzenia dizcwaini dr Ig , któremi zarządzają : przed 
w  głąb kraju przeciwko Arabom. W «y s lk ie  trzy ło i,-ć Je do w j.^ciwym  władzom
zim mnę zostały do wiwrotu. v. obecnej drw ili nadaerczym Koszta obsadzenia dróg pokrywać

winny zarządy drogowe, obowiązane do budowy7

Wiadomości îełdr^ws
Z G IE Ł D Y  K R A K O W S K IE J . Na rynku  de- 

wizaywym ruch ż y \vv-zy jnż onegdój pizy’  usjto- 
sobiem u moenem. W szystk ie  pra wie gakunki 
zy ck a ły  na kursie, zwktszcza; funty szkarlingi, 
dtdary. flo reny, fran ld, kornena czeslea Ud.

A k c ja m i praeinyisłoiwemi. i handlowem i obra
cano znanzufe wńęcej, niż on-egdaj, po kui-?ie 
uti-zymanmn lub m ocniejszym . Z  akey j banko- 
w yc li kup.o.wano Przem yalow-y i  Mał-ofpoilafci bez 
zm iany, pap iery  p rocen tow e bez ruchu.

C E D U Ł A  K U R S O W A
7. dnia 8 lutego 1923 

W aluty i de

Dolary St. Zjed.

Funty sztcrl 
Floreny holend.
Franki' fiwne. 
f  ranki belgijskie 
Franki szwajcarskie 
Liry włoskie 
-Marki niemieckie 
Korony austr.
Korony cze.-4 ic

Korony węgierokie
/Jicje bankowe:

Gotówka Czeki
34500 36500 34500 3u5o0
Transakcja 36200— 30300

162000 572tm0 1621)00 17'AKKI
13750 14750 13150 144
2150 2550 2300 2>*C0
1900 2100 1900 2100
6700 6900 6700 690*
16r<v' 1750 1600 1800

0*90 1'Jf 0‘90 ri-o
0‘45 0‘55 0 45 0*55

1925 1075 1985 1075
Transakcja 105!'

13*50 14‘50 13'50 14*50

fi) pcsoSzmB Młathats 0 Twellsie
Ik icrn ik i w iodeńskie donoszą;
Z Vfryi;i pólnucnej nadchodzą wiadomiości o wal

kach pomiędzy’ powstańcami arabskimi i Włacha-

AiSibowuo zajmują wszystkie najważindejsze jn lą- 
czeni;\, prtwadząeo do Trijrolisu. i w  najbliższym 
punkcie oddaleni są. o 52 kim. od miasta.

Wioska Ba<*u ministrów obraduje codz-ieiuńc 
nad sprawą Tripolitamji. Ostatni kouwaukat włos 
ki stwierdza, że wielkie deszcze i m gły przeszka
dzają w pomyślnymi rozwoju sytuacji.

\ m % kiiOFSSil peliłytZRB
Z M IA N Y  W  PREZYDJUM  G AB iN ETU . P. Mie

czysław Babiński, kicrowmik wydziału polityczne- 
prasowego w  prozydjum Rady miinfetrów na wła
sną prośbę ustąpił z tego stanowiska, powracając 
duo ministerstwa spraw zaglanicztiych. Prezydent 

. ministrów przy’ tej sposobności v-yraz.il p Babiń-
to  Komisja p rzy ję ła  da mkiaamiośoi Nastęf*vne Jgjfifcmu podziękowanie za gorliwą pracę. Po rezy- 
dloik.onaaroi aanz.dflislu ndf; a.tow w  nabtęł ' j ą '1 gnacji p. Babińskiego zo stanowisk l lnika
Kpiosób: o spraw’Ozdamu l&ądow T)rz.ykjęgłych yv .wydziału polityczno-prasowego w  prraydjum Ra-
b. Kongrcisówco pd|. Smiainomskn, o zapro- d ministrów' tymczasowe kierownictwo objal p.
wa.dzeniie sądów  p izy s ięg ly ch  w  b. zaborze ptfu- j-cHkg Felkel.
s k in  pos. Rochoclc i. 1

R O K O W A N IA  R O S Y J S K O  R U M U Ń S K IE .
N A D A N IE  ORDERU „P O LO N IA  R E ST1TU TA".

Z Genewy donoszą 5 bm.: Delegat rządu polskie-
W arszaw a, 8 hutego (T e ł. w i. )  Swargo czasu go do rady administracyjnej m iedzynarodewego 

dicpefcze z  Loaatuny’  p rzyn ite liy  w iadom ość, żo Biura pracy, Franciszek Sokal, udekorował orde- 
Ozikzeiiiin proiwpidzi psrtńaktoioje z przedstawi- 'rem  „Polon ia Resiiituta1* II. klasy Artura Fontai- 
ciolam  Rum unji v  ideffu zaw arc ia  układu. R o - ! ne. delegata- franeuekiągo, prteesu rad”  aarnini- 
kowTiiniia! jadiiajc nie odniosły skutku i z o s ta ły ; slracyjncj, profesora Mahcima, doJcg-ata belgijskie- 
zerw ane. Obconie Czitczarin ziapirppoiiował R u - 'g o ,  lc  Michciisa, dolegała wlosluego, 1 omistrza 
muuji wz.nowfenLe rokawwń tym czasem  wr Y  ar- Jeneralntgo dla spraw .imigracji, craz Cairoliera, 

1 szaw ie D otychczas Rumunii na p rop ozyc ję  (w iceprezydenta rady, delegata- urzędnileów belgij
skich. „Polon ia Restiluta11 III. klasy otrzymał Le 
(  oć sekretarz międ,zynarodow’ogo Związaeu urzę- 
finików.

J Ę Z Y K  PO LS K I JAK O  U R ZŁD O W Y N A  GÓR
N Y  ńl ŚLĄSKU . Donojtą z Katow ic: D z;ennik u- 
staw śląskich Nr V7 ogłainza ustawę w  przedmiocie 
jęzj ka urzędowego na obszarze wrojcwództwTa ślą
skiego. Artykuł trzeci tej ustawy głosi między in
nemi: „Miasta i ulice musizą mieć polskie nazwy11. 
Podanie miejscowości w nazwie nieurzędowej -w 
dokumencie publicznym ma w następstwie nie
ważność dokumentu.

K O N F IS K A T A  M A JĄ TK U  E H R H A R D TA . „N , 
Freie Presse'1 donosi z Monachjum; Majątek kapi
tana Ehrhardta, który odegrał główną rolę w  za-

Cziieziermai nie cd p oa  Łtlzieli
N a ło ży  tu ta j prz-ypoimnileć, żo w  roku  ubie

g łym  IVafrązawiai była! ju ż raz f eremem rokow ań  
1 rum uńsko-sowieckich, ob em io  b^dziio to już 
ti ze.cia, p róba  nawiiązaatiial komtaiktiu R os ji go- 
wiieoktej z  rządo)m ruir.uńśkim.

Misja 0. Ô nocciiiego
R zym , 8 k -Jtx>ga łP A T ) .  »Ossiervat'ore R om a

no * zamfc|szJez& oLc-jailny koimiuuika,t o zam ia- 
nowamiu O. Genloolchiego w izy ta torem  ?(X)istol- 
&k:iim. W  zw iązku  z tern »C orriera  d T ta lia «  ko- 
'nioutuj.o paw 3’ żtozą. mlominaic-ję wr sposób nastę
pu jący: O gó ł ź le  painfcirmowuiny m óg łby  są
dzić, że  O. Grcnoeclii ma b yć  w izy ta torem  apo-

D Y M IT R

i

B E R TA
■Ib

s i t s K S B s a a
wystąpią tylko jeden raŁ to w niedzielę 18 bm. 

w Starym . eatrze.

stoiskŁn n® Ukiairue. Taka. inteinprsuicj' te j m ncliu Kappa i który został przód kilku tygodnia 
/ nom inacji jes t błędna. O. Genlo-cchi m iał is to t- , m; aresztowany, został przez władze skonfisko- 
nio poYuereoną aobLó ‘taką mi,sję trzy  la ła  temu, 

jło e z  wów ’czais w  drodzia nia U krainę, przebywaa- 
! jąc-. d łu ższy  czais w  W iedn iu ,' n ie m iał m ożno
ści dotrzeć do celu sw e j p o fró ż y . M isja obecna 

. O. Geatoeehi ruenoi h ic w spólnego 7. misją ów- 
czesną. N a  tetti raz O. G enocclń  aoistał zanua- 
now airy w izytojtorem  apostotekkn trzech  die- 
cezy.j cbrzaoKu jycck o - kat o liek iego , a m iano
w ic ie  lw ow sk ie j, p rzem ysk ie j i stan isławow- 

Jekiej. M isja ie co  niemal charakteru  ani d yp lo 
m atyczn ego  ani ■'optycznego, m a charakter 
w yłączn ie  relig ijo iy. O. Genocchi opuszcza 
Rzyun dnia 18 bm.

Umiana pism ppmitfliy uniSia 
u ism sUun p s ; :3

Bordeaux, 8 lubego (P A T ).  Donoszą ta  z  L o 
zanny, żo rząd angie lsk i zaw iadom ił za  pośre
dn ictw em  szefa m isji francuskiej Bomparda.,
Ism eta  paszę, że o  ileb y  turecka d e legac ja  z e 

ch c ia ła  teraz podpisać projekt, to  m oże zaw ia 
dom ić o tem sojuszn ików  przez sekreranjat 
kon ferencji, albo tftż p rzez awiojogo pi -odstaw i- 
c ic la  dyp lom atyczn ego . W  odpow iedzi na' to 
I&met ipasza zaproponow ał pow tórn ie sojuszni
kom  p rzy jęc ie  .warunków, proponowanych  
przez m ego  w dniu 4 lu tego 1923 r., ośw iad
cza jąc p rzy ton , żo  u w aża  za kon ieczne, ab y  
rząd  angarnki otrzym ał uprzednio p ro jek t trak 
tatu  w  celu pow zięc ia  ostatecznej d ecyzji.

nn aresztowany, 
wauy.

M winihW

Z  d z te im ik a  U s ia n
(Spmwa wy boru obywatelstwa polskiego przez lu
dność 8laska Cieszyńskiego. Spiszą i Ora-wy. — 
Podw yżk i dudatku dla £i*i»jonai'ju®zów poczto
wych. —  Oboadzanio drog drzewami. —  Podwyżka 

taryf kolejowych),

Ostatnie zeszytj ..1'ziernika Ustaw11 (8. 9. 10) 
zawierają 1; !ka ważniejszych i szerszy ogół intere
sujących rozporządzeń Rady ministrów, oraz do- 
szczegć!:ivch ministerstw, zarówno natiuł otrólno- 
nańsiwowcj, jak  z dziedziny społecznej i gospo
darczej.

Wym ienić należy przedewszystkiem rozporzą
dzenie IhŁdy in io fr ó w  z dnia l i  grudnia 1922 r 
(N r 10 D. U. R P.) w przedmiocie wykonania 
iirfaw y o uregulowaniu prawa wyboru obywatel
stwa polskiego przez, obywateli b. cesarstwa au- 
stijaiekisgo, lub b. królestwa węgierskiego. Roz 
porządzenie dotyczy uregulowania kweslji obywa
telstwa ludności, zamieszikjjąccj obsz.a.r polskiej 
części Śląska Cieszyńskiego, Spiszą i Orawy i o- 
kreśla, komu v>r?.yshiguje prawni obywatelstwa 
polskiego i kto i na jakich waunkach w dradze 
prośby o obywatelstwo to ubiegać się może.

Kwesty! regulowania pnetz rząd od czasu do trzo
su wszelkiego rodzaju dodatków 1 diet dla Junk-

utnzemywania odnośnych kat<.-gH>ij’j  dróg z kre
do rów, prrzew idzianych na ten cel w  budżetach. —  
Uszkodzenia drzew przydrożnych karane są grzy-

Poltk i Bank Przcin. 
BjjiJr Małopolski 
Ziemski Bark Kred.
I mik Spółek zar.

Akcje Tcw. handl.

Polskie Tow . handl.
Handl. sp. Inipex
Pbarrr.a
Fol ula Glob
Żegluga Polska
Zieleniewski
Parowozy
Automotor
1/. Cegielski
Trzebinia
Pecisk
Górka
Siersza górn.
T ppege 
Poltka Naita 
Trzebinia tłuszcze 
Krakus 
Chodorów 
ismiclów 
Sier&7.a elektr.
Niemojowskl 
Fab. kap. Myślenice

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A . 
Zjiednoc&cmych tr. 3G000, sp.

4009 5000 
SOK) 2500 
2300 2800 

18000 23000

i przeni.

3500 4500 
350 450

13000 15000 
800 1000 

1000 1200 
070(i0 77000 
10000 12000 
2500 3500 

105000 1150"u 
18000 23000 
5000 7000 

62000 68000 
52000 58000 
33000 40000 

r  7000 9>)00 
33000 38000 
11000 13000 
48000 53000 
27000 34000 

4060 6000 
15000 2(4)00 
4000 5000

Transakcja

2200— 2400
2500

3700— 4000 
400 

13500 
900— 950

6801)0— 75000 
lOOou— l i  000

110000
19000— 22000

53000 -50505 
35000— 38000 

7450— 8000 
35000 

12000— 12100! 
50000— 51000 

32001 
5300 

18000 
4ĆSU0

D o la ry  Sternów 
3618Ó, kupmia

35820, miarki rfiiamki0tk«e tr. 105.
Czek i. Gdańsk tr. 0.95, 1.08, 1.05, sr*. 1.07, 

kupra® 1.03. Bettgrja tr. 1995 2020 2 0 0 7 sp. 
20174/2, kupno 1997 Berlm- trt. 0.95, 1.05. sp. 
1 07. kupna 1.03. K openhag? 6950. L cn d yn  
168000, 16950G, 169200, sp. 170000, lcapno 
168400 Nowąy Jorfc tr. 35900, 36000, 25950, sp. 

wnft do 10 tuuu Mkp., lub art-S7tr.n, do 2 miesięcy, 3 6 1 3 0 , kupn!) 35770. N o a w  Jork  droljrao sp.
niezależnie od wą-nagTodzeraia eizkody właściwo 3 ^0 8 0 . icuppó 35720. Ptoryż tr. 2300, 2265,
mu zarządowi drogowemu- 2283, sp. 2293, kupno 2274. P ra ga  1080. 1075.

 . _________   . b»6C, ku
nia dróg, zarządy drogowe winny porozumiewać . po yyj|Qdeń 'tr. 0.54. 0.531/. są>. 0.53.
n* z w Ad za in i sakolncmi w  celu urządzenia w ' kupno 0.53 V2- W łochy tr. 1755, 1775.

Ąrzew1*

Ze względu na popularyzowanie akcji obsadza ; S a w a W l *  tir. 68: 5, G775, 6825, sp
Jnóer rrnmn rl,. ...4 . . 1 —_i  i ^

wę
okresach sadzenia drzew „św iąt sadzeni 
przez młodzież szkolną.

Yikońcu wymianie należy szereg rozporządzeń 
n.iniftra kniei w  sprawie podwyższenia taryf oso *15.80. Budaipesezt 0.201/4.
bowych i bagażowych na kolejach państwowych <>.5{L BeleraaKł 4.90. Sof ja  3.10.

w zarządizie pań- q^q 1 1 8 . W ied eń  0.00743/4. Arastr. k orona  strern- 
O wejściu w  życie tych rozporządzeń plcnValia 0.00751/4.

prywatnych, znajdujących się 
stwowym.
dcnoi-diśmy -poprzednio. Tutaj przypomnimy tvl- 
ko, że, wedle wiadomości, nadeszły eh z W arsza
w y, nastąpić ma po < bccnej. wprowadzonej z dn. 
1 lutego podwyżce 50 proc. taryfy kolejowej, z d. 
1 marca nowa podwyżka ta iy fy  kolejowej az c 100 
procent. Zauważyć trzeba, żc stosowanie podwy
żek na kolejach w  tych rou-miaraJi i  w tom tem
pie, jak  to się dzieje obecinie, przynosi niepowe
towane szkody hamllowi polskiemu. P tdw yżk i 
oslaibr'ją frekwencję i ruch towarowy. Natomiast 
dochody kolei pow iększyłyby się nie przez zwyżkę 
ecu, lecz przez wzmożenie sprawności i ilości prze
wożonego tcw ara.

G IE Ł D A  S Z W A J C A R S K A  (8 lu tegG . B er
lin  0.011/8. HoŁa.ndjai 211, N o w y  J » - k  5333,4 
Izondyn 24,94, P a rayż  33.85. Medjolara 25.70,

Bukareszt 
W arszawa

Odpowiwfeiaby mlakt ar: 
MICHAŁ K O N O P I Ń S K I

i

Nadesłane.
Artykuły w tym dziale nie pochodzę od R odak :}

Ł3>35HBBBBSaBaeB

Dziat ekanomierny
*  W PR O W A D ZE N IE  W A L U T Y  PO LSK IEJ N A  

GÓRNYM LLĄSKU . Skutkiem ciągłego spadku 
marki niemieckiej, który w po’skN j ozęoci Góm e 
go śląska m ógłby spowodować wstrząśnienia eko. 
nomiczne, pcwsiała, jak przewidywaliśmy, nieod
zowna konieczność jak najszybszego wprowadza 
nia lam marki pclskiej w  miejsce waluty niemiec 
klej W edług kcmveracji gónnośląsldcj jednak mur
ka polska- może być tam wprowadzona dopiero 
i listopada b. r., jako jedyny śiodek p>lotniczy, 
przed tyi/i zaś terminem jako równorzędny z mar
ką niemiecką.

A by  uniknąć możliwych nadużyć w  czasie prze
liczeń 7. jednej waluty na dragą, rząd dążyć będzie 
do stworzenia takich warunków, by kupcy i prze
mysłowcy obliczali ceny swoich towarów cdr.azu 
w mrtekp.cli polskich. Kupiectwo góinośląskic zga
dza się na to, oponują tylko prze mj’słiow cv, eks
portujący dużo do Niemiec, bojąc s!ę zaistnienia 
w tym vypadku  niekorzystnych dla steoio warun
ków konkurencyjnych i dlateero uzależniają swoją 
zgodę ryi kalkulację w polskiej walucie od szeregu 
ulg clewych, podalkowy ch Ltd., których doma
gają się nd rządu polskiego. W  sprawie tej toczą 
się obecnie rokowania z Niemcami o awoiuiem* 
od ceł i opłat wywozowych surowców i półfabry
katów, niezbędnych dla Górnego Śląska.

Pi.cr/.Yukmo też zarządzenia, by Górny Śląsk za
opatrzyć w- dostatoczny zap;ts waluty polskiej. —  
Wprowadzenie waluty polskiej na Górnym Śląsku 
wpłynie równocześnie bardzo korzystnie na kurs 
marki pclskiej, oońżając popyt na markę nie
miecką. Prace przygotowawcze do wprowadzenia 
m.arki polskiej na Górnym Śląsku mają być ukoń
czone przed 1 marca.

*  Z J A Z D  P R Z E M Y S Ł W C Ó W  W  PO Z N A N IU .
Z końctrat etyccu ia  od b j ł siię w  IWAiSfniu zjaszd 
ipofiskic-h p rzem ysłow ców  zaehodinisej Po lsk i, 
k tó ry  pow zią ł szereg  uchw ał a  nJędzy ii j ic m i 
donuigał &a.ę pt-rzaicm ia dotyclw-zaisioiwej p o li
ty k i e ta tys tyczn e j i  p rze jśc ia  do p o lity k i sw o
b od y  gospodarczej wis wszytsitkich dziedzinaich, 
pra&. azarayoh dotychczas ^<tmin'straicji rządo
wej.

t

Iśzefa V/reb!6wsKa
żona p ra fe so ra  UniW. Jag/elł.
zmarła dnia 8-go ln tego 1923 r.

W yprow adzen ie  zw łok z  kap licy na cmen

tarzu na m iejsce w iecznego spoczynku 

nastąpi w  sobotę dnia 10 b. m. o godzin ie 

3-ciej po południu.

N AB O ŻE Ń STW O  ŻAŁO BNE
odprawionem zostanie w poniedziałek dnia 
12-go b. m. o godzin ( 9 rano w  kościele 

0 0 .  Kapucynów.

Zantad pognebowy „Loncoraia11 Jaua \W.u*go.

Zakłady ełefetpyo2 Be

99
W a f s i ł a w a ,  u l i c a  i ł l a r s z a l k o w s k a

36 1 3 4
L. 98

AdisKot dr Alcii^ndor M u
prowadzi kancelarię 

w Kraka wie orry &I. Plapiej 17.



N i 13 R O W A  f t B F O R M A .

p tck a  w Jasenicy do sprzeda
nia. Pośrednictwo wykiuczmo 

286 1 2

Po s zu k u ję  na k i!ka m:e ię^y 
dużego, •. ięUnie umeblowanego 

pokoju dla starszej par.i Zgfosze- 
nia pod „3 . U ." przyjmuje Admi
nistracja rN. Reformy". 298 1 2

f t  a n t e n ie  m łyń sk ie , najie szy 
■&. tabrykat ozorki (Trapp-Mlzuo) 

poleca „ S e t l i i l i ia s ir ia " .  S. A. 
Lwów, ul. Fred y 9. Dostawa ze 
składów we Lwowie. .84 4 8

5TB ń Z l i i  d tecięce odnawia priłc., 
W  z juie liechowicz, Kruków, 
ui. ilikoła ska 7. 264 2 ó

M  ii t e p ls  tam
na tiOO mm tom, 10 par 

sprzedaje

B iuro  h and low e

Ifnacy R3dosz£@ski
ByciifCSi.cz, ul. Gdańska 132 

T e ie fo a  t ir  1518
v 283 2 3

15 16 16

Za ję c ia  popołudniowego, 2— 3 
godz. do Księgowości i kaso- 

wości lub adminisiracji realm ści 
poszukuje rutynowany arzętniz. 
Zgłoszenia pod „K . E ,"  przyj mu e 
Aaaiinistr. „N. Reformy". 58

N s p r a w y

K IM  1 MSI II O T<*
3266 3 3przyjmuje

H ,  N I E M E T Z
K a rm e lic k a  15.

Uzd o ln io n a  kra rczyni z zagra
nicznym krojem, szykiem i gu- 

•tem, przerabiająca najstarsze sa- 
knie i kostiumy na najelegantsze 
toalety Bpacerowj i wieczorowe, 
poszukuje prywatnych domów. — 
zgłoszeni® pis“mue pod „S z y k "  
przyjmuje B uro ogłoszeń „Fr<sa“ , 
nl. Karmelicka 16. 231

m  sin
m\m GrnUiansRisuo

P r z e s i l a n i e  (D ram at w  3-cL 
aktach).

Dwie nowele.
T ego ż  autora*

ffa jesaj ualochs
P i e h ł a  50 5  o

Rym; i proza.
Do nabycia tve wszystkich 

księgarniach.

Naprawia dzwoaM, te- 
elektrykę

rutynowany elektryk.

rT. i i i R I U A Ć r ^ S
Kraii 1, ul. Zybllkiewicza 15, II p, ellc 

10214 6 6

Księgarnia katolicka
K rak ów , ul. n o r ja i is a a  1
otrzym ała na skład kilkanaście 
ostatnioh egzemplarzy
dział:

I I .  Bartoszewicz. K sięga  
pam iątkowa Konśtytocj i 3 M a
ja . Oena 2 to a ó w  480 Mk.

L .  B a r i o s z e w i c z .  A n ty 
sem ityzm  w  Polsce do końca 
X Y D  wieku. Cena 600 Mk.
► S . B a rto s zew ic z . Wojna 
żydowska w r. 1359 (początki 
asymilacji i antysemityzm a). 
Cena 240 Mk.

P le ś n i  p o ls k ie .  Najlepszy 
w ybór pieśni narodowych —  
ozdobnie oprawne w  płótno 
an*ie lskn . ze srebrnym orłem 
60u Mk.

(D z ie ła  te oddawna są w y 
czerpane w  handlu księgar
skim). 82*

Sobota 10 Lutego 192

Klej Kostny „z Kłódką" Oleinę, g l i c e r y n ę  chem .
Klej s k ó rz a n y  c z y s tą
S te a r y n ę  M ączkę k o s tn ą

Ż e la ty n ę  ja d a ln ą  i iechn.

dostarcza po cenach fabrycznych:

j.Schonhsrp, Kraków, Mostowa 12, tel. &083
IFtearezentacja Spółki akc . „ S t r e m 1 i Tow. akc  . .Ż e la tyna"  

w  W arszaw ie .  287

L. 3457/1923. 
B. b

290

kuto-żelazne, bez szwn; gazowe, czarne i pocynko- 
wane, w iertnicze, patentowe i fin iszow e ; lano- 

żelazne wodociągowe, mutowe i flanszowe

ARMATURĘ
m etalową i żelazną, do m talacyj, pary, gazów  i wody

dostarcza odwrotnie ze składu. j K

T o w a iz y s tw o  k o n ty n e n ta ln e  dla hana iu  że lazem  ę p

K e r n  i S k a  •
G enera lne  z a s tę n s iw o  Witkówickiej w a icow ni r u r

K r a k ó w ,  u l.  D ł u g a  1 7 .

Adres te legra ficzny. Ferrokoutynent. T e le fon  181. g p

M agistrat miasta K rakow a podaje do powszechnej 
wiadomo'.ci, że g nina miasta K rakow a ma do snrzedan a 
3 parcele: Nr 8, 11 i 12 w bloku w illowym  N r  IX ,  na 
gruntach pofortyfikacyjnych  za ulicą W arszawską.

O ferenci mają w podaniu pod ić nuiner parceli i cenę, 
oferowaną w słowach i liczbach, jakoteż i za łączyć podpi
sane warunki i k w r  kasowy ua wadjjpn, które kupują-y 
zło y w  wysokości 5 ®/0 oferowanej ceny kupna.

Podania o fe itow e  należy w n»sić w op ieczętow an y h 
koperiaca do Budownictwa m iejskiego, Oddział B ua y e  
p. naczelnik ■ tego m zędu najpóźn ej do 20 lutego Ł*e>il /.

Plany par c i ,  przeznaczony ch na sprze laż, waru nu i 
sprzedaży i t. p. są wyłożone do przeglądnie ii i w biurze 
Budownictwa m iejsk;ego, Oddział B, pukoj N r 21, gmach 
Magistratu, 111 piętio, główne wejście od u licy Poselskiej, 
w godzinach od 11— 12 codziennie.

Magistrat sioJ. król. m. brakowa
dnia 31 stycznia 1923 r.

'A '
M

MŁYNY HiŁNDLOWE l  eOSFODŁHCZE
Kk&ZhmiS, ŁU33CZABNSE, SIIŁDSY I SPICSSZE ZBOfiWE

urządza i poszczególnych I | f  I  $ M £  H

maszyn dostarcza 1  M J M  f  I

K ra jow y  Zakład dla przemysłu fabrycznego, L w ó w ,  u l F r e d r y  9, telefon 653.

ie l is a  f i r m a  w  I t r i i k o w i c  poszukuje możliwie do 
natychmiastowego wstąpienia na korzys|ny,.-h warunkach: 

a) F a c h o w c a  rur i a-matur. możliw e z prak
tyką inst-L cyjną d-> pn Iróż i pracy biurowej:

h) liiegłej s t e k .o t y p ls t  1 polsko - niemieckiej. 
Szczegół -wo zgłoszona pod. „ B i e g ł o ś ć "  do biura 
„ltnch“ w Kr >kowie. ul. Szczepan ka L. 9. 272 2 2

L A B O R A T O R IU M  K O S M E T Y C Z C E

FRANCISZKI BUDZ!ASZEK
Kraków , G rod rka  L. 3, I. p.

poltca swój dobrze zaopatrzony zaaład w wyroby 
kosmetyczne:

Lygja cbrzan, środek przeciw łupieżowi i wypadaniu 
wfpfiftw.

Lygja puder łopianowy, usuwający tłuszcz i przyspie
szając'- porost włosów.

Lygja bławatek, nadający oczom niezrównany czar 
i blrsk,

Lygja kwiat jabłoni, do rozjaśniania włosów,
Lygja róż, nad-jący naturalny rumienec,
Lygja pusta z róż. i’o pielęgnowania twarzy,
Lygja puder do twarzy.
Lygja kuracja łuszczkowa twarzy, 3070 2 2
Ptyn na stałe uczernienie trwi i rzęsów,
jak również wszelkiego rodzaju farby na włosy i t. p.

Na zamówienia z prowincji uprasza się o zadatek.

V 3 W Ą V 7 V t E

F a b r y k i  m a s z y n  n l y s s k i  sh  m m  »
185 4 8

D r e ź n i e .

i PIERWSZA MAŁOPOLSKA WYTWÓRNIA

jM E R L E  Ż E L A Z N Y C
| A. POe€>RZELSI£IEG©
| Nr telefonu 9S H K A K Ó W  u!, św. Łazarza 19

w yrabia  mebla blaszane i żelazne, jak : łóżka dziecięce, studenckie, 
stolikowe i duże, z materacami lub bez, wkłady siatkowe i t. p.; 
um ywalnie blaszane w kilku gatunkach de wy.boru; kasety 
żelazne, rowerki, tresynki, saneczki sportowe, lakierowana 

i em aljowane na gorąco.

♦ ♦  U trzy m u je  na sk ła d z ie  p ow yżs ze  w y ro b y  w  w ie lk im  w yborze .

Natychm iastowa w ysyłka  na prowincję. P rzy jm u je  rów nież zamówienia.

Sprzedaż hurlowna i częściowa po cenaclr mbrycŻKydi
, $  1320 6 7

i

MAŁOPOLSKI
2 A K Ł A ©  O D Z IE Ż Y

W  K R A K O W I ^
poleca swe sklepy i  magazyny tekstylne 

w  P od gó rza , przy ul. N adw iś lań sk ie ] 13 
jakoteż Szatnię 

w  K -t  H iw k ,  pf zy ul. Szczepańskie) 3
sprzedaje hurtownie i detajlicznie towary:

wełniane i bawełniane na ubrania męskie i kostjumy 
damskie, cajgi, płótna białe na bieliznę, płóeienka 
kolorowe, zefiry, drelichy, ehu3tki duże i chustki 
ti a głowę, koce, gotowe ubrania męskie, płaszcze, kurtki, 

obuwie męskie, damskie, chłopięce i dziecięce.

300 27 o

mtimrnw o  ogłoszeń
W A R S Z A W A . .UL. FREDRY 4

TE LE F O N Y : 73-55, 155-59

P R Z V ^ M U « 5 E  O G Ł O S Z E N I A

B O  W S Z Y S T K IC H  P JS M *
prowincjonalnych, zaginuioznych i m iejscowych 

na warunkach najdogodniejszych.

_ _ _ _ _  397 6 0

maszyn.
Kotły p arow o :

1 kocioł z parnikami 37 mJ. 8 a,,m,
1 „ „ 2 4  m’ , 6 atm.
1 leżący kocioł rurowy o 1 płomieniu 22-3 m’ , 6 atm 
1 kocioł rurowy o 2 płomieniach 234-6 mł, 8 atm.
1 „ Tiscbbeina 64 m2, 8 atm.
1 „ iokomobilo«y 24 m'ł, 6 at.in.
1 „ stojący, pa eniakowy 6 868 m’ , 7-5 atm.
1 „ Tischbclna lOo ro”, 8 atm.
1 „ „ 250 m5, 11 aina.
1 „ parowy stojący 28 ni51, 6 atm.
I  „ T 's  hoeina 175‘28 m5, 10 atm.
1 „ lokomibilowy, leżący 4-87 m3, 10 atm.
1 „ Lornwalla 103 m3, 10 atn,.
1 „  parowy leżący 9 m3, 6 afm.
1 „ lokomobilowy horyzont. 24 m3, 6 atm.
1 „ Kornwalla 35 m3, 7 5 stm.
1 „ parowozowy (LokomoUYkessel) 133 m3, 1,1 atm.
1 „ z parowuikami, stojący 25 6 m3, 13 atm.
1 „  rurowy pionowy 16-3 m3, 6 atm.
1 „  stojący z jedną rara płomioiiną 32'5 m3, 8 atm,
1 „ parowy stojący 32 m3, 10 atm,
1 „ Dupni 37 m3, 8 atm.
1 B „ 49-73 m3, 8 atm.
1 „ Kornwalla 3fM2 m3, 6 atm.
1 „ pionowy z komorami paleniskowemi 9-14 m3, 6 atm.

M aszyny p a r o lu :
1 maszyna parowa stojąca ca. 80 BP.
1 „  „ leżąca ca. 120/140 HP,
1 „ „ c a .  40 EP,
1 „ „  szybkobieżna, leżąca »a. 75 HP,
1 „  „ 1 6  HP.

LokotAoblle:
1 lokomobila stała ca. 80 HP.
1 „ Komponnd, półstała ca. 120/140 HP.
1 „ przewoźna ca. 5/8 HP.
1 „ „ 15/18 HP.
i  „  „ i o  aP. c

M o to ry :
1 motor parowy 14 m3, 6 atm.
x „ „ przewoźny, około 5 HP,
1 „  „ stojący 3/5 HP.

Łokcctotyw y :
1 lokomotywa normalnotorowa około 400 HP.
9 lokomotywy normalnotorowe około 100 HP.
1 lokomotywa parowa normalnotorowa około 65 HP.
1 „ „ wąskotorowa około 50/60 HP.

HćJtzse:
zbiorniki żelazne okrągłe i kwadratowe od 10 do 45.000 H  zawartości 
pomny, prasy filtrowo, centryfugi, urządzenia gorzelniane i browarniane, 
urzadzenii parowe dla pralni, lanryk oleju i młynów, przewody rurowe
transmisje, wagony ciężarowe, szyny kolejowe norn alne i dla kolejek

potowych, wózki kolebkowe i t. d.
Interesenci Oirzymają szczegółowe opisy i najprzystępniejize oferty. 

Adres-. Ern l i c e  Kulka, lalsi-yka ntaszya i to ilów
Prsierów, Cseciróslgwacia. 755 1 2

RESTAURACJA U D Z IA Ł O W A
K R A K Ó W ,  P L A C  S £ C ż L I »A P l iS K I  L »  3  

w y d a j e  o b i a d y  % t r z e c h  c ta s i jr>o ‘ * . 5 0 0  m k .  

WIECZOREM W IELK I KONCERT.
190 3 3 * Z a r z ą d .

B i u r o  o g i o s z e i i

I U L j o , u l .  N iie n ii ic c li it  L .  4 ,  t e l e f o n  2 2 2

p iz y js t a u je  o n f o s z e n la  do wszystkich miejscowych i  na- 
miejscowych g a z e t .

Układ oiyginalnych klisz i tekstów. 48
Duży wybór rozmaitych wydawnictw.

Dowodowe NN na każde ogłoszenie.
Kosztorjsy bezpłatne na żądanie. 

VVykonenie sumienne.
Warunki dogodne.

G a z e t y  1 t y g o d n ik !  u p r a s z a  s i r  o  p r z y s y ł a n i e  
s w y c h  e g z e n t p ia r z y  i  w a r u n k ó w .

Pożądano są stosunki z innemi biurami ogłoszeń i agentami- 

s zaimaiBjiaiBEagaga

WYKWINTNE i TRWALE

MEBLE KLUBOWE
: :  p o leca  - :
j ę d y n a  w  P o isce

Vv'ytwótiiia mebli M k #
K ra k ó w  2»4 

u lic a  F lo r ja ń s k a  L. 2 5

pierwszej jakości

zawierającej 55,% cukru, twardej, 
do krajania, w skrzynkach 10 kg. 
doslaroea z własnej fab ryk i tylko 

hurtownie 206 3 3

Polskie Tow. handlowa Si,
Kraków, ul. S ławkowska I, tel. 2D73.

PrzetóilK tiirysistzns po Krulsooiis.
Paweł i muzea:

Zanteli k ró lew sk i na Wawelu zwiedzać można od godr-ny 
8 ,io zmioku. Wstęp do Zamku 50 mkp. (Zarząd Zamka królewskiego 
tel. 1202). J r j s j  k ró lew sk ie , g ro b  M ic i-iew lcza  i skarb iec  
^ . ^ t s d r z e  na W aw elu  zwiedzać można w dnie pow-zedu e o go- 
lz nie 10, w nicd.ielę i świata po nabożeństwach. Groby z^ is la to - 
nj cb w krypcie  na Skałce, e rób  Skarg i w  koście le  św . P istra , 
oraz skarb iec  N. P- M a r j i ' zwiedzać można w chwilach w lnYch 
od uabużeń-tw, za zg* szeniom się do z. krysiji. M uzeum  NaiOllO Jffl, 
^'4ii:nnice, tel. 168, otwarte jest codziennie od godz. 10 — 2. za opłatą 

mkp. od osoby; zbiorowe wycieczki otrzymują zniżki w kancolarji 
Mrzenm v Sukó nnicach. M uzeum  im. E ryka hr. Czapskiego, 
n !. 'T o ls k r  10, wraz z Upuiarjunł, otwarte z wyjątkiem wiórków 
i piątków codziennie od godz. 10—2, za opłatą 300 mkp. ou osoby. 
2-T.izki jak popi-zednio. J {  u i r*a?9u m  J d -a  M a te jk i, ul. Florjań- 
sLa 41, dzkła zbiory mistrza, otwarte codziennie od 10— 2, za op “.tą 
300 mkp. oci osoby. Zniżki jak poprzednio. B zrb S k en  czyii t. zw. 
R on d e l b ra m y  r l jr ja ń s l le j,  zabytek architektury z końca XV 
i XV [ w., w Jecie otwarły przez caiy dzień, w mies ąoach zimowych 
za zgłoszeniem się w kancelarji (najmniej o osób' za opłatą 200 mkp. 
od 03uby. Zniżki iak poprzednio. W ie ża  ..Is r jaC k a  w leeio otwarta 
codziennie od godz. 10— 12, w miesiącach zimowych '>■*■ zęj.łoŁzendem s:ę 
w aasie muzeainoj w Sukiennicach. Opłata 200 mkp. od osoby. Zniżki 
jak piprzeduio, Eluzausi Czartoryskich, ul. rijarska 6, otwarte dla 
wiedzających we wtorki i piątki od godz. 9 — 1 w południe, o ile w te 

dni nie przypadną święta. M iejsk ie  M uzeum  pr-zemysSowe, nlica 
Smoleńsk 2, tel. 1339,’ otwarto'od 10— 1. M u ze im  itm gra ilc zn e , 
-a Wawelu otwarte codziennie. Wstęp w niedziele, wtorki i czwartki 
óu mkp., w inne dni 100 itkp. W ystav:a Tow arzystw a iztuk  

3 jknyrh , p l.’ Szczepański 1, tel. 8, otwarta codziennie od g. 10— 4. 
Wstęp koo mkp. W ystaw a przem ysłu  po lsk iego  L ig i poiaocy  
■rzem yslow ej ul. Straszewskiego 28, wstęp wolny od 9 —1 i od 3— 6.

W3a£ze:
W o je w ó d z tw o , nl. Basztowa L. 26, tel 1141; godz. przyjęć: 

wojewoda od U — 1, godz. nrzęd.: od 8— 3, dla stron od 10— 1. S ta
r o s tw o  k ra k o w s k ie , ul. Starowiślna Ł. 13, tel, JB54; godziny przy- 
je.ć: starosta od U — 1 godz. urzęd.. od 8— 3, dla stron od 10— 1. 
r ia g is ir a t ,  plac W  W . Święty _h L. 3, tek 46; godz. przyjęć w prezy- 
djum miasta; od 1‘2— ‘2 z wyjątkiem niedziel i świąt; godziny urzędowe 
od 3— 2. E y re h c ja  k o iB i paEStwov?yeSi, plac jfioiejki L. 12, telefon 
2458; godzin'' przyjęć: prezes dyrekcji od 11— 1, godz. urzęd,: od 8— 3 
z wyjątkiem niedsiel i świąt. B yrekc^a p ó iio ji ,  nl. Krupnicza L. 34, 
telefon 458; godziny urzędowa: od 8— 3.

Biura knpn*. i ogłeszeń. ’
„U czc tw ośĆ “ B!uroknpnai sprze

daży kamienic, realności, folwarków 
sm/edoje i przyjmuje do kupca, 
E*odwale 3, obok poczty.

fiiOO „W p ts iia *" nl. Zielona 17- 
Czysty zysk dli inwalidów'wojcn- 
r.ych. FTzedstawiecia codzieumi od 
godz. 5-tej w święta od ó-clej.

O g ło s ze n ia  p ra so w e  i , e i ła 
m y  k o le jo w e  „ ita c h “ , S. a ., nl.
Szozeoańska 9, tel. 369.

PrzedsiąMerstwa trans- 
p o r t r w s .

t e n t r a 'r u  S iarrr -p a d ycy jn e  
W. B u jsń sk i, H n k A w , i 4. An
drzeja P o to c k ie g o  G, I  |*,'{t  o, 
(B o m  w ła s n y ) S e le i, h l S - R ,

Kina.
E in o  p o u c za ją c e  „M u z e u m "

ul. Smoleńsk L 9. Pr.cdsrawieiiia 
w soboty, niedziele i święta,

FcrłerJray,
p ia n in a  i  H m a r . .o n je :

Beęhstain
1 fil th nar
Hosendorfer
Khj-bar
Kotykiewicz
L  nbe^gor & Glosa
Mano borg
Quandt
Schweigbofer
Seiler
Stolnway
Stlngl

do nabycia w skradzle fortepianów 
S e le n y  S m o la rs k ie j, W o lsk a  7.

Farliisrzid i prrlaie,
„ T ę c z a "  zjedn. krak. chemiczne 

czyszczelnłe, pralnio i farbiarn.e 
„Tęcza-W isła-Lilja“ , Spółka z ogr. 
por., w Krakowie, ul. Czarnowiej
ska 1. 72— 74, 11 sklepów w mie
ść.’ *, wykonują powierzone jej ro
boty w ciągu 6 dni.

'ósięjjk ais i sprzedaż 
dzleissiikoT# i mód*

Księgarnia i sprzedaż gazet: 
„R u ch ", S. A., ul. Szczepańska 9, 
tel. 369.

N ijp o w u zo  i - r n a l®  m ód  stale 
go n»b ,oio u firmy A. Landan, 
krakó i, ul. św. K izyża 5.

O b u w ie .

StuiilsłBo [łachaj
ml. î w. Tonaiaa 1. 9.

M a ga zyn  i p ra co w n ia  ob i vr-a 
d a m a b lego , m ąsfjtiego i  d z ie 

c ię c e g o .
Najnowsze fasony angielskie, fran
cuskie, warszawskie, srale na skła

dzie w wielkim wyborze.

E ie g iŁ c k ie  i  t rw a ło  o b u w ia
można nabyć najtaniej u firmy

GZZELA E S A b a  
K ra k ó w , ul. S ta ro w iś ln a  I, 6.

Ł & fc G ^ a to p fa  k g s m n t y c z u e  

I  p e r J u s a c i f a .

Laboratorium koamotyczpe f n n -  
i l t M  ńód * !~ ee *k , Grodzka 1. 3, 

I ł., debrze zaopatrzony zakład w wy
roby kosmetyczne.

M e b l e  u l j w a a c
kupuje i sprzedaj o

M. NADEL  
K r a k ó w ,  W i e l o p o l e  1 2 .

Z a b t a d y  p r z e m y s ł o w e .

Zakład tapicersko - dekoracyjny, 
magazyn m eb li i wyrób kOl<l£? 
A, R yb ló sk  , ul. Sławkowska 21. 
Teleion Nr 3468.

Hartowny i częściowy 
LK *-A r SO?iSEH 

S u iik cw sn i, u lic a  Cr ?Jzka 59.

N a k ł a d  ł a p i c e r s S i t  
I  m a g a z y n  m e b l i  

J b l .  2 3 x A R E » i 5 . C : E 2  
K r a k ó w ,  F i o r j a u s k a  1. 1 6 .

H SW lZJA  LCSGTV.
E iu ro  r e w iz j i  lo s ó w  przy Do

mu informacyjnym Libeiischiltz, 
Itynek 8.

M A G A Z Y N  M Ó »

„ J A D W I G A "
Rynek 30, róg Szewskiej w podwórcu 
poleca kapelusze damskie w wit-1- 
kim wyborze, oraz wykonu ie wszel
kie prace w zakres mudniarstwa 

wchodzące —  jakoteż puleca
K U P O N Y

na bluzki, suknii, płaszcze, męskie 
ubrania, dziecięce i t. d. i t d.

Z ik k ła d  f o t o g r a f i c z n y

i$ .  B ę d i s a r s S i i l 5 f | o

K r a k ó w ,  u l .  R a s z i o w a  27 .
Dla przejezdnych wykonuje foto
grafie na kartkach vkoresp.) w jed
nym dniu; w 2 godzinach futogra 

fje do hgltymacyj. 
Zaiarmo wypożycza się nowe 
kostjumy do fotografowania.

i&£H i f n l y  a r  t i i o w a .

„MATURA"
K r u k ó w ,  G r o d z k a  GO.

P. T. WojŁkowi, Urzędnicy i osoby 
z prowincji przygotowują się szyb
ko i doLładnio uo matury i wszel
kich egzaminów w zakresio szkół 

średnich i sem. nauflz. 
Informacje i prospekty bezpłatnie

DRUKARNIA
LITERACKA

Y4 Krakswie 
uL Jayeilońska 10, tel. 401

przyj.naje

wszelkie roboty, wclio- 
dza.ee w zakres sztuki 

drukarskiej.
M. zzyny pospieszne 

i rotacyjne.

W  D r u k a r r l  L i te ra c k ie j  w  E ra k o w le ,  uL J a g le l lo ń s l t*  L .  lO. Ez^dcd Drukami L, K. GóreiU.


